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Oplata pocztowa rfszczona ryczałtem. I L U S T R O 1 

M t a M B ^ h b m m h | w h m ^ mmfk M M I 

S p o r t 

Rok VII ŁÓDŹ PONIEDZIAŁEK, 1 LIPCA 1929 ROKU. CENA NUMERU 25 GROSZY. Nr. 17 7 
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b. ministra skarbu Czechowicza. 

Przebieg ostatniego dnia procesu.—Gorąca dyskusja. — 11-godzinna 
narada bez posiłku.—Trybunał ogłasza decyzję. 

Warszawski korespondent „Republi
k i " (B) telefonuje: 

Dawno już cały kraj nie przeżywał 
takiego napięcia nerwów, jak wczoraj w 
oczekiwaniu na orzeczenie Trybunału 
Stanu w procesie, wytoczonym przez 
sejm b. ministrowi skarbu Gabrjelowi 
Czechowiczowi. 

Sala Sądu najwyższego, w której po 
raz pierwszy w dziejach Polski odrodzo 
nej zasiadł Trybunał Stanu, skupiła w 
sobie, jak soczewka promienie, uwagę 
całego społeczeństwa. 

Po trzydniowej rozprawie, w czasie 
której przed majestatem prawa roz
brzmiewały glosy oskarżycieli, oskarżo 
nego, jego obrońcy i świadków, a prze-
dewszystkiem 
ważkie oświadczenie Marszałka Piłsud 

sklego, 
nadszedł dzień historyczny, dzień wy
dania wyroku. 

O godz. 10 rano sala rozpraw zapeł
niła się szczelnie publicznością. W kil 
ka chwil potem wszedł na salę Trybunał 
i zajął swe miejsca, poczem prezes Su-
piński otworzył rozprawę, ogłaszając 
ostateczny tekst pytań co do faktów i 
ewentualnej winy b. min. Czechowi
cza. 

„Czerwony d z i e ń " 
o d f i ę d t a i e się n> 0 X o s j i 

x rvieIfż«Ę p o m p q 
Moskwa, 30 czerwca 

Dzień 1-go sierpnia, t. zw. „czerwo
ny dzień", który ma być poświęcony ma
nifestacjom przeciwko imperializmowi i 
przygotowaniom wojennym we wszy
stkich państwach, oraz obronie związku 
sowieckiego, święto"wany będzie w Rosji 
uroczyście. Fabryki i biura maia przer
wać praes, Zaległości, które powstaną 
w tym dniu, odrabiane będą w czasie Bo 
żego Narodzenia, względnie podczas jed
nego z dni świątecznych. 

„Przes tęps twa k o m u 
n ikacy jne" 

9roxi %a n i e wv Siasfi 
liana ś m i e r c i 

Moskwa, 30 czerwca 
Prezydjum Wcika postanowiło uzu

pełnić kodeks karny szeregiem nowych 
artykułów, przewidujących surowe ka
ry, do kary śmierci włącznie za przestęp 
stwa, popełniane na linjach komunika
cyjnych, kolejowych i wodnych. 

Trzec i syn kró lewsk i 
w Jugosławji 

Bialogród, 30 czerwca. 
Z okazji przyjścia na świat'trzeciego' 

syna, król Aleksander wydał następują
cy rozkaz do armji i marynarki: 

Do mojej drogiej armjl i marynarki! 
DzU, w dniu 28 czerwca, jej królewska 
tńobć. królowa Marja, dzięki łasce Bo** 
skiej, , , 0 wifa syna. Pełen radości obwie
szczam tę nowinę mej walecznej i dumnej 
armji i marynarce, przesyłając im zara
zem me serdeczne pozdrowienia. Niech 
'vje waleczna armja i marynakal" 

Prezes Suplńskl: Ogłaszam postępo
wanie za zakończone. Trybunał udaje 
się na naradę, wyrok będzie ogłoszony 
o godz.- 4 popołudniu. 

Około godz. 4 po poł. do gmachu Są
du Najwyższego zezęły ponownie ścią
gać rzesze publiczności. Snać telefony 
rozniosły już wieść o blisklem ogłosze
niu wyroku. 

O czwartej wszyscy są już w kom
plecie. 

Adw. Paschalski chodzi podniecony, 
choć uśmiechnięty, po kuluarach. 
B. minister Czechowicz Jest zupełnie 

spokojny. 
Usiadł w palarni i rozmawiał swobodnie 
z osobami, które raz po raz do niego 
podchodzą. 

Oskarżyciele rozmawiają żywo, ka

żdy w swojem kółku. Czynią, lub też u-
silują czynić wrażenie ludzi zardzo za
dowolonych. 

Wszyscy wpatrują się w drzwi, za 
któremi obraduje Trybunał Stanu. Obra 
dy trwają bez przerwy. Żaden z sę
dziów 

nie opuścił ani na chwilę 
sali obrad. 

Przez zamknięte drzwi dochodzą od 
glosy namifTnej dyskusji. 

Wkrótce po godz. 4 po poł. stało się 
wiadome, że narady Trybunatu potrwa 
ją jeszcze kilka godzin i że wyrok bę
dzie ogłoszony o gpdz. 7. 

Jednakże godzina siódma 
nie przyniosła jeszcze wyroku. 

W kuluarach sądu daje się odczuwać 
wielkie podniecenie, tembardziej, że 

Uratowanie hiszpańskich lotników 
4» t l o s i Mtofe w o d a s t e . 

i f a i i n w 
Madryt, 30 czerwca. 

Angielski okręt — baza dla samolo
tów „Eeagle" odnalazł dziś rano w pobli 
żu wyspy Santa Maria, należącej do ar
chipelagu Azorskiego, hiszpański samo
lot transatlantycki, na którym mjr. Mello 
Franco z towarzyszami; mjr. Galarza, 
kpt. Ruizem Aida i mechanikiem Pere-
zem Madazlaga zamierzał przelecieć z 
Europy do Ameryki. 

W drodze pomiędzy Hiszpanią a wy 
spami Azorskiemi samolot zaginął na o-
ceanie i przez 8 dni los lotników był nie 
znany. 

— Za Gibraltarem — opowiadają ura 
towani lotnicy — wpadliśmy w gęstą 
mgłę, wskutek czego musiliśmy lecieć 
bardzo wysoko. Zamierzaliśmy 0 g> 9 ra 
no wodować kolo wysp Azorskich, tym 
czasem podczas nocy wiatr zniósł nas na 
południowy zachód tak, że minęliśmy 
Azory, nie zauważywszy ich. Gęsta mgła 
zmusiła nas do opuszczenia się na morze, 
dla dokładnego ustalenia miejsca, w któ-
rem się znajdujemy. 

Wystartowaliśmy ponownie, biorąc 
kurs na wyspę azorską Fayal, Silny 
wiatr przeciwny zmusił nas do wodowa 
nia w odległości 100 mil od wyspy. Ben
zyna wyczerpała się zupełnie. 

Zmieniający się ciągle wiatr pędził 

Hiszpanii. .*> . # 

I nas przez sześć dni po, falach w rozmal-
I tych kierunkach. Dnia"27 wpadliśmy w 
silną burzę i z trudem tylko zdołaliśmy 
utrzymać się na falach. 

Wiadomość o ocaleniu lotników 
„Numancji" wywołała w całej Hiszpanji 
niebywałą radość i entuzjazm. 

Primo de Rivera dowiedział się o 
szczęśliwem wyratowaniu lotników w 
chwili, gdy wychodził z gmachu minister 
stwa wojny. Generałowi stanęły łzy w o-
czach i przez chwilę nie mógł wymówić 
ani słowa. Wreszcie wyszeptał tylko: 

„Estan. salvados — są ocaleni*', po
czem powrócił do ministerstwa wojny, 
gdzie w kaplicy odprawiono wkrótce na 
bożeństwo dziękczynne. 

Wiadoimość o ocaleniu lotników z 
poleceniaifCJładiz rozplakatowano na mu
rach domów. 

Po południu zebrała się rada mini
strów na posiedzenie nadzwyczajne, na 
którem postanowiono wyrazić w imieniu 
rządu ambasadorowi angielskiemu w Ma 
drycie uczucia głębokiej wdzięczności 
za pełną poświęcenia akcję ratowniczą 
załogi transportowca „Eaglc". 

Ponadto król A l f ons hiszpański z łoży 
na ręce króla Jerzego podziękowanie za 
bohaterski czyn humanitarny marynarzy 
brytyjskich, 

za zamkniętych na klucz drzwi sali o* 
brad nie dochodzą żadne wiadomości.. 

O godz. 7 min 30 stało się jasne, że 
narady Trybunału jeszcze nie dobiegły 
do końca. W kuluarach rozeszła się wia 
domość, że sędziowie, którzy już zgórą 

10 godzin nie jedli, zażądali posiłku. 
Dostarczono lm sznycll 1 piwa z bu-

fetK̂ urządzonego w gmachu sądu w 
związku z tym procesem. 

Około godz. 8 wieczorem atmosfera 
wśród publiczności doszła już do szczy
tu napięcia. 

Wreszcie o godz. 9 rozlega się dzwo 
uek. Wszyscy biegną na salę. 

Po U-godzinnej naradzie 
Trybunał Stanu wchodzi na salę roz
praw i zajmuje swe miejsca. 

Wśród grobowej ciszy przewodni
czący prezes Supiński odczytuje nastę
pującą uchwałę Ttybunału Stanu: 

Trybunał Stanu jednogłośnie posta
nawia: 

Postępowanie w sprawie niniejsze) 
zawiesić do czasu wydania przez sejm 
Rzeczypospolitej Polskiej uchwały za
wierającej ocenę merytoryczną zakwe
stionowanych przez ^sejm pod wzglę
dem formalnym kredytów. 

Zwłoki gen. (Bema w 3 at no wie 
xiońone n> mauzoleum. 

Tarnów, 30 czerwca 
Polska Agenda Telegraficzna 

W czasie dzisiejszych uroczystości 
związanych z przybyciem tu zwłok ge
nerała Bema, w chwili wnoszenia.•truan-. 
ny do mauzoleum'inspektor armjC rcmi. 
Romer, wygłosił; przemówienie, w fktó
rem powitał zwłoki generała Bema w 
sposób'następujący: 

„Generale '7!$ohatexźe^K Czcigodne 
;Twoje:.Jzwłoki <po:'długiej ̂ tułaczce wrac^ 
'ją""dó.ukochanej Ojczyzny/wftane'-millo 
nami ser.c i najdroższą Twemu uchu mu 
zyką: .hukiem polskich armat". 
•' Przejnówienic wygłosil i ' również:, ni. 
in. prezes koniitetu sprowadzenia zwłok 

gen. Bema p. Józef Jakubowski, który 
przemówił na dworcu na powitanie 
zwłok, oraz J. E. generał zbrojmistrz Je 
rzy baron Walass, który podniósł w 
przemówieniu swem wielkie zasługi po
łożone przez-generała Bema dla narodu 
węgierskiego Mdlą wolności Polski i Wę 
gier; 

Powitanie^zwłok gen. Bema w Tar
nowie miało^przebieg niezwykle podnlo 
s^i 'uroczysty.- Udiział w* 'n im brali 
przedstawiciele 'władz wojskowych, rżą 
dowych. cywilnych, samorządowych, 
orgańizacyj i stowarzyszeń oraz olbrzy 
WfO-t lumy publiczności, manifestacyjnie 
wi'.aiace zwjfoki' generała - bohatera. 

Eks-cesarz Wilhelm 
ma wrócić do Vaterlandu. 

Berlin, 29 czerwca. 
,,Welt aim- Abend" donosi, że wobec 

nieprzedłużenia przez Reiohstag ustawy 
o ochronie republiki, zakazującej tm. cesa 
rzowi powrotu do Niemiec, kwestja przy 
jazdu Weihelma znajduje się w śtadjun* 
TO zst rzygaj ącym. 

Na zaniku Homburg w górach Taunu* 
su czynione mają być przygotowania n* 
przyjęcie cesarza. W ostatniej 
dniach berlińscy powiernicy ex-cesarza 
wystosowali szereg depesz do Doorn, 
sikąd przybyli do Berlina wysłannicy 
Wilhelma. 

Rząd niemiecki miał oświadczyć nie
miecko - nairpdowym, że nie będzie sta
wiał przeszkód przyjazdowi Wilhelma, 
podobnie jak nie czynił trudności w spra 
wie pobytu kronprinca. 

Poseł Rauscher 
w Ber l in ie 

B$n^! , '80 vczerwea 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

W sobotę przybył do Berlina poseł 
niemiecki w Warszawie p. U. Rauscher, 
który jak informuje „Frankfurter Zei-
tung" przeprowadzić ma z przedstawi
cielami rządu rozmowy na temat obec
nego stanu rokowań handlowych -polsko 
niemieckich. 

„Sver ige" 
z a w r ó c i ł a x E< 

Reykjavik. 29 czerwca. 
Wczoraj po południu szwedzcy lotni

cy transatlantyccy wystartowali do dal 
szew lotu na Grenlandię. Po godzinnym 
locie- „Sverige" musiała zawrócić z po
wodu złego funkcjionowania motoru. 
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Pocrątek w dni powszednie 5,30. w soboty i niedziele 2,30. 

!!Pierwszy raz w Łodzi!! 
WIELKI FILM FIZJOLOGICZNO - SEKSUALNY 

lilii i NMUtt KOBIETY 
Film z zakresu higjeny d a l a kobiecego. 

Choroby weneryczne. Moda. Alkoholizm. 
Zdjęć dokonano w instytutach: anatomicznym, dermatologicznym, poradni wene 

rologicznej i zakładzie położniczym w Pradze. 
Film ten ze względu na charakter naukowy, wyświetlany będzie bez ilustracji 

orkiestralnej. 

Dzieciom i młodzieży wstęp wzbroniony. 

Dwie mfode letniczki 
ofiarami katastrofy. 

Nowy Jork, 30 czerwca 
Na lotnisku Rooseveld Field pod No 

4rym Jorkiem wydarzyła się dziś nad ra 
nem wstrząsająca katastrofa, której o-
fiarą padły dwie lotniczki amerykańskie 
miss Gintry i miss Jen sen. 

Lotniczki wystartowały z lotniska 
wczoraj wieczorem z zamiarem pobicia 
rekor-ju długości lotu, ustanowionego w 
końcu maja przez lotników angielskich 
Kelly ilłobbinsa, którzy latali 172 godzi
ny 34 minuty. 

Wczoraj rano samolot uległ katastro
fie, rozbijając się na terenie lotniska po 
kilkagodżinnym zaledwie locie. Mis* 
Gintry została zabita miss Jcnsen odnio 
sła ciężkie rany. 

Rozwiązanie partj i 
komunistycznej . 

Londyn, 30 czerwca 
Rząd nankiński wydal komunikat, w 

którym zaznacza, Iż z dniem 1 lipca r. b. 
rozwiązuje oficjalnie istniejącą w Chi-: 
nach partję komunistyczną. Jednocze
śnie komunikat nadmienia, Iż całe mienie 
partji komunistycznej przechodzi z tym 
'dniem na własność państwa. Rząd nan-
kińsk) wzywa jednocześnie centralny ko
mitet partji komunistycznej w Chinach 
do natychmiastowego złożenia w pre-
zydjum policji wszelkich posiadanych 
dokumentów, względnie całego archi
wum. 

Eksplozja benzolu 
T robotników poniosło 

śmierć. 
Praga, 30 czerwca 

W fabryce wyrobów gumowych w. 
Bratisławie nastąpiła eksplozja benzolu. 
7 robotników poniosło śmierć. 10 zaś od 
niosło rany. 

2-5 
ii 

z kuchnia, 
z wygodami w śródmieściu 

poszukiwane od zaraz. 
Oferty sub „Widne" do adm. 

„Republiki". 

te.:. 

Sod terowem nacionalistów 
odbywa się śledztwo w spranie masakry arty

stów nolshich n> Cootu. 
Bytom, 30 czerwca 

W ostatnich dniach zjawiają się u po 
laków, którzy byli świadkami zajść o-
polskkh, jacyś osobnicy i podając się za 
agentów policja, nakłaniają ich do zezna 
wania w nadchodzącym procesie o zma
sakrowanie zespołu opery katowickie) 
na korzyść pałkarzy-niemieckich. 

Rzekomi agenci policyjni grożą na 
wypadek niekorzystnego dla Niemców 
świadczenia rozmaitemi następstwami. 

Zachodzi podejrzenie, że prawdopo
dobnie hitlerowcy w sposób podstępny 
przez nastraszenie świadków próbują 
wpłynąć na bieg śledztwa. 

• 
Gdańsk, 30 czerwca. 

Wczoraj popołudniu kilkanaście osób 
należących do towarzystwa polskiego 
filmowego „L*tix", starało się dokonać 
kilku zdjęć na tle gdańskiego kościoła 
Marjackiego na ul. Jopphengasse. Tłum 
nacjonalistów niemieckich, w liczbie bli 
sko 200 osób napadł na artystów filmo

wych polskich, wymyślając im w obel
żywy sposób i starając się przeszko
dzić im w zdjęciach filmowych. 

Wmieszała się policja, ale nie na ko
rzyść artystów polskich, lecz na ko
rzyść motłochu nacjonalistycznego. Are 
sztowano artystów i operatorów fil
mowych i zaprowadzono ich jak zbrod-
niTzy do prezydjum policji gdańskiej. 

Zajście to przypomina żywo wybry
ki nacjonalistów niemieckich w Opolu, 
ponieważ firmie filmowej „Lux" wyższe 
władze senackie uprzednio pozwoliły 
zgóry na przeprowadzenie zdjęć w skła 
dzie artystów, który później został po
bity na ulicy. 

Groźna postawa, zjęta przez tłumy 
nacjonalistyczne gdańskie jest natural
nym wynikiem kampanji podburzającej 
opinję publiczną gdańską z okazji mani
festacji żałobnych i protestujących z po
wodu 10-lecia podpisania traktatu wer
salskiego. 

JKisja polityczna (Reetkber&a 
Przemysłowiec niemiecki pośredniczy między 

&ranc$a. a Jliemcami. 
Berlin, 30 czerwca 

Zbliżona do sfer rządowych prasa 
jest zaniepokojona insynuacjami dzienni 
ków nacjonalistycznych, które lansują 
wiadomość, że minister Streseman posłu 
giwał się podczas rokowań paryskich 
znanym agentem ciężkiego przemysłu 
Arnoldem Rechbergiem i że powierzył 
mu ważną misję natury politycznej. Rech 
berg, według pism nacjonalistycznych, 

ma z ramienia ministra Stresscmjana 
pracować ponownie nad sprawą zawar
cia przymierza pomiędzy Francją a Niem 
camL Rozstrzygnięciem tego przymie
rza byłby traktat przeciwko Sowietom, 
natomiast Niemcy uznałyby nieoficjal
nie francuski postulat reperacyjny w ca 
łej rozciągłości. Prasa rządowa nazywa 
te informacje oszczerstwem, pozbawio-
nem wszelkich podstaw. 

3£onfewen€ia pięciu moiatstw 
z udziałem stanów Ziednoczonycn. 
Waszyngton, 30 czerwca 

Polska Agencja Telegraficzna. 

Konferencja 5-ciu mocarstw w Lon
dynie, której zadaniem byłoby rozpatrzę 
nie* pod kątem widzenia politycznym 
sprawy zmniejszenia zbrojeń morskich, 
uważana jest w tutejszych kołach rządu 
wych za zupełnie możiliwy wynik obec
nie podjętych roamów pomiędzy przed
stawicielami głównych mocarstw mor-
slkich w Londynie. Dotychczas rząd Sta
nów Zjednoczonych nie otrzymał żadne-

DZIEWCZĄT 
bezdomnych, bez pracy i środków do życia, po róż

nych przykrych rozczarowaniach,' narażone na 
tysiączne niebezpieczeństwa, a pragną

ce uczciwie przejść przez życie, 

na krótki okftis czasu.—Łaskawe oferty sub ,Noćlćg" 
do kinoteatru , .ŁM«»"* 

go zaproszenia od Mac Donalda do 
wzięcia udziału w tego rodzaju konferen 
q'i. Sądzą tu jednak, iż rząd amerykań
ski skłonny będzie uczestniczyć w te) 
konferencji, która nie miałaby się zaj
mować stroną techniczną zagadnienia, 
pozostawioną wrześniowej komisji roz
brojeniowej Ligi Narodów. 

Nowy Jork, 30 czerwca 
(Polska Agencja Telegraficzna) 

Prasa donosi, że gen. Dawes otrzymał 
polecenie poinformowania premjera Mac 
Donalda, że Stany Zjednoczone są goto
we wziąć udział w konferencji w spra
wach rozbrojenia na morzu, zorganizo
wanej w ramacli organizacji Ligi Naro
dów, albo też niezależnie od niei. Decyz 
ja w tej sprawie należy do Mac Donalda. 

m 
CZYTAJCIE 

Demonstracja nie
miecka 

prxec in> traktatowi w e r s a l * 
s f i i e m u , 

Paryż, 30 czerwca 
(Polska Agencja I elegraflczna) 

Dzienniki omawiają protest Rzeszy 
przeciwko Traktatowi Wersalskiemu. 
„Petit Parisienne pisze m. in. iż w chwil! 
gdy przystępuje się do generalnej l ikwi
dacji wojny, podobne manifestacje wyda 
ją się być na czasie i bez żadnej korzyś
ci dla Niemiec. Conajwyżej mogą one za 
mącić atmosferę pokojową, którą udało 
się stworzyć dopiero po żmudnych wy. 
siłkach mężów stanu. 

Berlin. 30 czerwca 
W południe tysiąc nacjonalistycznych 

korporantów uniwersyt. demonstrowało 
przeciwko pruskiemu ministrowi oświa
ty, Beckerowi, który nie pozwolił na 
udzielenie auli uniwersytetu na zgroma
dzenie manifestacyjne przeciwko trak
tatowi wersalskiemu. 

Władze bezpieczeństwa zostały w 
pierwszej chwili zaskoczone manifesta
cją korporantów, wobec czego studenci 
niemiecko-narodowi i hittlerowcy udali 
sie. hałasując, przez płac pod Lipami na 
Wilnelmstrassse. Okoliczni kupcy poza
mykali swe sklepy. Silny oddział policji 
jednakże rozproszył demonstracje stu
dentów, przyczem aresztowano kilku 
przywódców manifestacji. ^ 

Berlin, 30 czerwca 
Agencia Telegraficzna ..Exoress" 

„Stahlhelm" szykuje się do wielkie) 
akcji, która zmierza do przeprowadze
nia żądań, aby rząd dopuścił do głosowa 
nia ludowego w trzech zasadniczych 
sprawach, mianowicie: 

1) tak zwanego kłamstwa o winie nie 
mieckiej za wywołanie wojny światowej". 

2) w sprawie zmiany konstytucji orna 
paryskiego kompromisu reparacyjnego. 

Stahlhelm ogłosił ostatnio list otwwr 
ty komitetu plebiscytowego dla tych 
spraw. List ten zawiera szereg nazwisk 
wybitnych byłych generałów i oficerów 
armji cesarskiej. 

ffim 
Dziś po raz ostatni! 

Największy przebój sezonu 
genjalnej reżyserji D. W. Griffillia 

„Fawfatw 
miłości" 

Przepiękny dramat erotyczny, pieśń o 
wielkiej miłości. 

W r o l a c h g ł ó w n y c h 

KONCERTOWE TRIO; 
Mary Philbin, 

Lionel Barrymorc 
i Don Alvarado. 

Początek o godz. 5-ej 
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O AND 
Kris o 

W sobofy, niedziele i święta od 12 do 
3-cicj ceny miejsc od 50 groszy 

Początek* seansów o godz. 5-cj, ostatni 
seans o godz. 10-ej 

Orkiestra pod dyrekcją p. KANTORA. 

UWAGA: 
Ceny zniżone: 

III miejsce 1 i ł 
I i I I mleisce 2 zł 

Wschód słońca 
Zachód słońca 
Wschód księżyca 
Zachód księżyca 
Długość dnia: 
Przybyło dnia: 

Główny komendant 
policj i państwowej 

w Czarnocinie 
W dlnhi wczorajszym o godz, 3 pp. 

przybył do Czarnocina powiatu łódtzkie-
go komendant główny policji pułk. Jag-
rym-Maleszewski wraz z żoną swą. Kom. 
Males,z«wski przybył do Czarnoci
na jedynie celem zwiedzenia grobów ro 
dziiców swych. Po spożyciu podwicczoi 
ku u miejscowego proboszcza w towarzy 
stwie komendanta wojewódzkiego P.P. 
inspektora Dr. TorwMskiego i komen
danta PP. na powiat łódzki komisarza 
Langego, o godz. 6 wieczorem komendant 
Jagrym - Maleszewski udał się z powro
tem do Warszawy, odprowadzony do gra 
nicy województwa łódzkiego przez in
spektora Torwińskiego i komisarza Lan 
g«go. p. 

Harak i r i paral i tyka 
22-Ietni młodzieniec wbił sobie 

nóż w brzuch. 
Wczoraj późnym wieczorem Pogoto

wie Miejskie wezwane zostało na ulicę 
Aleksandryjską 27 do mrożącego krew 
w żyłach wypadku. Pod powyższym ad 
tresem zamieszkiwał od dłuższego czasu 
22Jetni Salaima Bertenfeld- Bertenfeid 
'od dłuższego już czasu cierpiał na para
liż obu nóg, która to choroba coraz wrę 
ocSj wchodziła w groźniejsze stadium. Aż 
wreszcie, uważając się za niepotrzebne
go człowieka postanowił trgioznie zakon 
czyć życie. W tym celu około godz. 11 

chwycił za długi kuchenny nóż i dwo
ma oetremi cięciamii rozpruł sobie dwu
krotnie brzuch, tak że jelita wypłynęły 
mu na wierzch. W tej samej chwiji Jeden 
z sąsiadów jego wszedt do mieszkania, 
gdzie zastał Biedzącego na krześle Ber-
temfelda w strasznej pozycji. Zawezwano 
Pogotowie którego lekarz stwierdził 
zgon denata. 

Odpowiedzialność 
poczty 

za zaginione przesyłki 
Ministerstwo poczt i telegrafów przy

stąpiło do opracowania przepisów, okre
ślających odpowiedzialność majątkową 
nocztj', telegrafu 1 telefonów. Wprowa
dzona zostanie taryfa odszkodowań przy 
« - Jnięciu listów poleconych, przesyłek 
i u. 'w) 

Str. 3 

Dziś i dni następnych film angielski p. t. 

„Córka pułku 
upajająca tragi-Komedja w 10 wielKich aKtach 

Zawrotne koleje tycia córki tysiąca ofców 
Reżyserja znakomitego JANA BEHRENDTA. Wytw. British International Pictures Londyn. 
W rolach głównych: Gwiazda £ a & J 9 t # # % 4 r E f t Sk 1 1 • • ' znakomity 
„Bipu" władczyni tysięcy serc O C I I I W M I Alehsander D'Arcy. 
============^=======^ Nad program: Wspaniała farsa p. t.: • 

„W M o c y Ludożerców"* 

t&maj afewzyśti wekslowi 
u j ę c s sostali n> £&dzi 

Władze policyjne w Sosnowcu wy
kryły niebywałą aferę wekslową, która 
obejmowała większe ośrodki przemysło 
wo - handlowe całej Polski, przyczem 
ofiarą oszustów padł cały szereg łódz
kich kupców. 

Policja od dłuższego czasu zwróciło 
uwagę na wielką ilość będących w obie
gu weksli, żyrowanych przeważnie 
przez osoby nieżyjące, albo też podpisa
ne fikcyjnemi nazwiskami. 

Po dłuższej obserwacji ustalana, że 
wszystkie weksle pochodzą od niejakie
go Manela Rozenberga, zamieszkałego 
w Sosnowcu i znanego pod pseudoni
mem „Mecenas". 

Rozenberg posiadał luksusowe apar
tamenty w Warszawie i Białymstoku i 
wo wszystkich tych miejscowościach 
miał swoich agentów, którzy wyszuki
wali kupców zbankrutowanych, ale cle 
szących się jeszcze resztkami dobrej o- j 
pinji. Banda agentów proponowała tym i 
kupcom pożyczki wekslowe i sprowa-' 

dzała ich do Sosnowca, gdzie Rozen
berg obiecywał im wystarać sle o po
życzki wekslowe pod warunkiem, że po 
łowa pieniędzy, uzyskanych z dyskonta 
przypadnie jemu. Sam zaś Rozenberg 
obowiązywał się weksle zaopatrzyć w 
żyro i wykupić. 

Za uzyskane- w ten sposób weksle 
aferzysta kupował towary, które spie
niężał po niskiej cenie 1 uzyskane pienią
dze lokował w bankach szwajcarskich i 
niemieckich. 

Po wykryciu tej afery policja sosno
wiecka skomunikowała się natychmiast 
z urzędem śledczym w Łodzi, który też 
aresztował w naszem mieście wspólni
ka Rozenberga, Hermana Bratka i jego 
„sekretarza" Jana Wilczyńskiego. 

Sprawa zatacza coraz szersze kręgi. 
Według przypuszczeń władz policyj
nych aferzyści narazili cały szereg kup
ców na Straty, przekraczające miłjon 
złotych, (w) 

'MUZYKA /tfUKA* 

TEATR MIEJSKI. 
„Mira Efros" 

po cenach najniższych (od 50 gr.) 
Dziś i codziennie o godz. 8.30 wieczo 

rem wzruszająca i rozśmieszająca do 
łez „Mira Efros", sztuka w 4-ch aktach 
Gordina, w nowej inscenizacji Andrzeja 
Marka 

Znakomita odtwórczyni roli tytuło
wej Irena Horecka na tle świetnego ze
społu daje prawdziwy koncert gry. 

Bilety po cenach najniższych do na
bycia w kasie zamawiań w cukierni Go 
stomskiego. 

f i l spółdzielń 
W a l n e z e b r a n i e zwie iz i tau b a n k o w 

c ó w w EocBzi. 
W ubiegłym tygodniu w lokalu przy 

ul. Piotrkowskiej odbyło się roczne wal 
ne zebranie związku pracown. bank. 

Po wysłuchaniu sprawozdania zarżą 
du zebrani — na wniosek zarządu zwią
zku — uchwali zorganizować spółdziel
nię mieszkaniową pracown. bank. oraz 
kasą pożyczkowo - oszczędn. bankow
ców. 

Referent zarządu w sprawozdaniu 
swem stwierdził, że w okresie sprawo
zdawczym zapisało się na członków 
związku około 200 osób i że 75 proc. o-

gółu pracown. bankowych na terenie Ło 
dzi jest już zorganizowanych w związku 
bankowców, przyczem mówca zazuia-
czył, iż jest nadzieja, że w najbliższym 
czasie wszyscy pracownicy bankowi na 
leżeć będą do związku. 

Następnie zebrani dokonali wyborów 
zarządu. Na prezesa wybrany został p. 
Korewa. 
• W końcu zebrani omawiali sprawę 

zmniejszenia składek emerytalnych o-
raz sprawę zmiany lokalu związku, (w) 

Podania o odroczenie wypłat 
Do sądu wpłynęło podanie o nadzór 

firmy „Wyrób i sprzedaż manufaktury 
Dawid Kon i S-ka", trudniącej się fabry
kacją wyrobów z wełny zgrzebnej, a po
siadającą fabrykę przy ul. Północnej 27, 
a skład — przy ul. Południowej Nr. 24. 
Firma istnieje od lat kilkudziesięciu, pier
wotnie jako własność dwuch wspólników, 
którzy prowadzili odrębne interesy. Po
łączenie w jedno przedsiębiorstwo zosta
ło zarejestrowane w czerwcu 1928 roku. 
Bilans firmy przedstawia się jak nastę
puje: 
Aktywa: 

Kasa 2.272.— 
Rymesy 1.989.75 
Dłużnicy z otwart. r-ku 59.080.12 
Protesty (po potnie. 30%) 21.960.51 
Surowce 77.946.15 
Półfabrykaty 65.369.65 
Towary 176.126.72 
Nieruchomości 155.000.— 
Ruchomości 14.500.— 

Razem 574.244.90 

Pasywa: 
Wierzyciele z otwart. r-ku 114.964.86 
Akcepty 233.201.83 
Podatki 4.500.— 
Kapitał 231.678.21. 

Razem 574.244.90 
Aktywa płynne i półpłynne stanowią 

w sumie 380.000 i pokrywają z nadwyż
ką zobowiązania, które wynoszą 340.000. 

Równocześnie złożyła podanie o od
roczenie w p ł a t firma „Jonas Szwarc" 
przy ul. Nowomiejskiej 19. Przedsiębior
stwo obejmuje sprzedaż bielizny, fartu
chów i chustek; istnieje od roku 1920. Bi
lans zamyka się sumą 160.000. Aktywa 
płynne i półpłynne wynoszą 122.000 i 
przewyższają krótkoterminowe pasywa 
o 20.000. 

Własnego kapitału posiada przedsię
biorstwo 56.000 zł. 

i chodząc przez ulice 
* y i się uważnie uniK-
alectwa i śmierci. 

1 

Cs»evet8ia n> teatrze „Seata" 
Od czwartku, dnia 4 lipca, w letnim 

teatrze „Skala" (dawniej „Gong") roz
poczną występy operetka pod dyrekcją* 
J. Pilarskiego. Bliższe szczegóły poda
my w następnych komunikatach. 

TEATR POPULARNY. 
Dziś o godzinie 8.30 wiecz. dla zrze

szeń robotniczych po cenach najniższych] 
arcyzabawny wodewil w 3-ch aktach 
„Baron Kimel" z udziałem pp.: Zieliń
skiej, Bronowskiej, Piątkowskiej, Górec
kiego, Madalińskiego, Mieczyńskiego. 

Kasa czynna cały dzień bez przerwy. 

JULIUSZ OSTERWA W ŁODZI. 
W czwartek, dnia 4 lipca, o godzi

nie 8.30 wlecz, po sukcesach, odniesio
nych w Warszawie w teatrze Narodo
wym teatr „Reduta" w przejeździe przez 
Łódź, w celu dania możności jaknajszer-( 

szym warstwom kominogrodu zapozna
nia dzieła ś. p. Żeromskiego oraz znako
mitej gry całego zespołu artystycznego 
na czele z mistrzami tej miary jak Jul-
jusz Osterwa 1 Stefan Jaracz, tylko raz 
jeden wystąpią na scenie teatru Popular
nego. 

Bilety już nabywać można w kasie 
teatru na miejscu od 10 rano do 9 wlecz, 
bez przerwy. Ceny miejsc od 5 zł. do 
1 zł. 50 gr. 

Kronika policyjna 
W mieszkaniu domu przy ul. Kruczej 

został pobity tęperni narzędziem i uległ o 
gólnym obrażeniom ciała 22-letni robot
nik, zamieszkały w tymże domu. 

Wezwane pogotowie ratunkowe — 
po udzieleniu pomocy — pozostawiło o-
fiarę bójki w stanie osłabionym na miej
scu. 

1*3 

Na ul. Zakątaej został pobity ostrern 
narzędziem i odniósł kłutą ranę prawe
go uda 38-letni Józef Dubiś bez stałego 
miejsca zamieszkania. 

Wezwane pogotowie ratunkowa 
po udzieleniu pierwszej pomocy — pfz 
wiozło bezdomnego do szpitala pr 
zbiorni miejskiej. ,(w) 
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Obłąkana żona 
"ozkopuje grób męża, aby zabrać 

jego zwłoki. 
Wczoraj dozorca cmentarza w ko-

lonji Strzałków pod Kaliszem, Kazimier*. 
Bauer zauważył kobietę, usiłującą wydo 
być zwłoki z rozkopanego grobu. 

Gdy dozorca zbliżył się do nieznajo
mej odbiła ona już wieko trumny. Zoba
czywszy dozorcę podniosła przeraźliwy 
krzyk i poczęła się z nim szamotać, aż 
wreszcie silniejszy od niej dozorca obes 
władnił ją, związał i ulokował w swej 
chacie poczem zawiadomił policję. 

Dochodzenie policyjne stwierdziło, że 
jest to Marjanna Lisowa, która w ataku 
szału po stracie męża, pcrJiowanego 
przed tygodniem, chciała wydobyć z gro 
bu jego zwłoki. 

Nieboszczyka pochowano z powrotem 
a nieszczęśliwą umieszczono w szpitalu 
w Kaliszu, skąd przewieziona b ę d z i e d.o 
zakładu dla obłąkanych. 

Napad na u r z ę d n i c z k ą 
Bandyci w parku bydgoskim. 
W Solcu Kujawskim dokonano n i e 

zwykle śmiałego napadu rabunkowej/ 
na urzędniczkę z a k ł a d ó w impregnacyj
nych, Wandę Chojecką, która podjąw-
szy w Banku Gospodarstwa Krajowemu 
w Bydgoszczy 10 tys. zł. na wypłatę d la 
robotników, wracała do b i u r a . 

Gdy znalazła się w parku w Solcu, nu 
padło na nią dwóch ludzi, którzy powa
li l i ją na ziemię, zbili do utraty p r z y t o m 
ności, poczem z a b r a l i t e c z k ę z p i e n i ę d z 
mi z b i e g l i . 

Natychmiastowy pośc ig policyjny do 
prowadził do odkrycia b a n t y t ó w w z a 
roślach pobliskiego l asu . 

K o s z t y u t r z y m a n i a 
w c z e r w c u . 

W dniu jutrzejszym odbędzie się po
siedzenie komisji notyfikującej ceny dla 
ustalenia zmian kosztów utrzymania. 

Koszty utrzymania rodziny robotni
czej w czerwcu nieznacznie zmniejszyły 
się w porównaniu z majem, co ustali osta
tecznie lokalna komisja do badania zmian 
kosztów utrzymania, której posiedzenie 
odbędzie się pojutrze. (b) 

AS LOTNICTWA POLSKIEGO 
W ŁODZI. 

W c z o r a j przybył do Łodzi, jeden z 
najlepszych lotników, znany akrobatn 
lotniczy kapitan 4 pułku lotniczego Pe
ter ek Edward. 

Dziś w nocy dyżurują apteki: L. Pa
włowskiego (Piotrkowska 307), S. Ham
burga (Główna 50), 13. Głuchowskiego 

'(Narutowicza 4), J. Sitkiewicza (Koper
nika 26), A. Charemzy (Pomorska 10), 
A. Potasza (Plac Kościelny 10), (b) 

wir 

K R Y N I C Y 
żctcłaScśe 

„REPUBLIKI 
„EXPRESSU 

w Księgarni zdrojowej „RUCH" 
oraz 

Biurze dzienników J. Englender. 

J. POLAK 
SstSL (astma, pokrzywka, artretizm) 
ul. 6-go Sierpnia Z2 

f r . I p i ę t r o , 
Tc. 64-31 przyjmuj* od 9—12 i od S—9 w, 

Dnia 21-go czerwca 1929 r. zginął tragiczną śmiercią ratując tonącego w falach 
Wisły nasz najukochańszy jedyny przyjaciel 

B. P. 

M i e c z y s ł a w 
R o d z i ń s k i 

pozostawiając Rodziców i na* w nieutulonym żalu i rozpaczy. 
Pamięć o Nim tak trwałą wśród nas będzie, jak dotychczas nasza miłość 

i przywiązanie 

Fuchs i Mibulicki 
Wyprowadzenie zwłok Z domu przedpogrzebowego nastąpi dziś. dnia 1 lipca o 

g'dz. 2 popołudniu 

Franz Molnar. 

Unia 30 czerwca b, r. po długich i ciężkich cierpieniach zmarł, przeżywszy lat 
53, nasz najukochańszy mąż, ojciec, brat szwagier 

Pogrzeb rdbęd^ie się dz :ś, w poniedziałek, dnia 1 lipca r. b. o godz. 1-ej po 
południu z domu żałoby, przy ul. Piotrkowskiej 92. o czem zawiadamia pozostała w głę
bokim żalu 

R o d z i n a . 

Dwie rsle ftapitaiu lagranieznego. 
Powśc iąg l iwość fanans jery i o fensywa k a 

p i t a ł u p r z e m y s ł o w e g o 
W dziedzinie stosunków polskich na 

światowym rynku kredytowym zazna
czają, się w ostatniej dobie dwa wydarzę 
nia, których znaczenia trudno przece
niać. 

Pierwszcm jest zbliżanie sie finaliza-
cjj rokowań, w sprawie centralnego ban 
ku ziemskiego. Jeżeli sadzić z półoficjal 
nych informacji sprawa ma szanse zała
twienia w najbliższym czasie. 

Przed wojna kredyt długoterminowy 
W Polsce szacowany byt na 6.6 miliar
dów złotych; obecnie wynor- tylko 1,3 
inilj. Zmniejszenie kredytu długotermi
nowego jest nicstosunkowo znaczniej
sze, aniżeli kredytu krótkoterminowego. 
W tej sytuacji następuje zwvkle i nastą
piło też u nas odwrócenie kredytów krót 
koterininowycli od ich funkcjonalnego za 
dania i zastępowanie niemi kredytów 
długoterminowych. W następstwie wy
wołuje to nicplynność gospodarstwa. 

Przed wojną lwia cześć obligacji kre
dytu długoterminowego emitowana by
ła pod zastaw nieruchomości ziemskich. 
Zadłużenie własności zjemskiei zmalało, 
wskutek deprecjacji dawnych długów, 
to też hipoteki ziemskie są dzisiaj znowu 
podatnym subsiratem dla przyciągnię
cia kapitałów do Polski. 

Myśl Centralnego banku ziemskiego 
jest prosta. Istnienie kilku towarzystw 
wzajemnych kredytu długoterminowego 
ziemskiego i banków takiego kredytu u-
trudnia umieszczenie ich listów zagrani
cą. Słusznie inicjatorzy wychodzą z za
łożenia, że unifikacja akcji emisyjnej (je
żeli chodzi o rynek obcy) przyczynić się 
może do łatwiejszego placcment. Znale

ziono konsorcjum, które ułatwi emisje, 
wzgl. na początek przejmie jei cześć. Za
mierzone jest obecnie w pierwszej linji 
wyzyskanie rynku francuskiego, który 
jest dzjsjaj na.iplynuiejszy, a przytem łat
wiej kieruje sic momentami polityczne* 
mi, co wobec naszych stosunków z Pran 
cją nie może być bez wpływu. 

Narazie słychać o zamierzonej emisji 
ok. 200 miljonów złotych. Jej powodze
nie zorientuje o dalszych możliwościach 
w tym kierunku. 

Niedawno pisaliśmy o doniosłych wy 
darzcr.iach w przemyśle śląskim. Roz
wój ich był atoli szybszy, aniżeli można 
sie było spodziewać. 

Konsolidacją przemysłu hutniczego 
pod auspicjami amerykańskicmi iest fak
tem dokonanym. Jak wiadomo powstała 
spółka , Consolidated Sjlesian Steel Cor
poration", która kontroluje me tylko bę
dące już pod kontrolą Harrimana huty 
Królewską i Laurę, ale także grupę nie
miecką Plicka. Oczywiście przewagę w 
nowej SUcsian Steel Corporation posia
da grupa amerykańska; w jei władzach 
naczelne miejsce zajmuje W. A. Harri-
man, a obok niego szereg wybitnych ban 
kierów amerykańskich. 

Jasne jest, iż dzięki nowej spółce sto 
pień zainteresowania Harrimana. w pro-
speracji Śląska i Polski jest dzisiaj po
ważny. 

Niewątpliwie przy nadarzających się 
możliwościach rynek kapitałowy amery 
kański wyzyskany będzie przez Harrl-
mana dla zasilenia jego interesów w Pol
sce, a) 

lal należ? kasować 
Doniosłu okólnik ministerstwa 

s k a r b u . 
W ubiegły piątek, t. j . 28 czerwca iz

ba skarbóWa w Łodzi otrzymała okólnik 
z ministerstwa skarbu, który przychyl
nie rozstrzyga sprawę masowego kwe
stionowania przez urzędy skarbowe w 
Łodzi rachunków i pokwitowań, zaopa
trzonych w znaczki nieprawidłowo ka
sowane w następujących przypadkach; 

1) gdy opłata została uiszczona w na
leżnej kwocie, ale w sposób nieprawidło
wy, a mianowicie: gdy znaczki stemplo
we skasowano nieprawidłowo: gdy w 
przypadkach przewidzianych w para
grafie 46 r. w. s. nie wy dar pism?, z 
księgi grzbietowej, (tjb wy ' : ie z lej 
księgi nie skasowano znacz] . itemplo-
wych w sposób, określony •'/ ustępie 
drugim paragr. 47 r. w. s., gdy liiszcz;;-
no gotówką opłatę, niepreck ".iczającą 

zł. 50 lub znaczkami stemplowemi opłatę 
przewyższającą 100 zł.; 

2) gdy opłatę uiszczono w kwocie 
należnej ściśle według właściwej stawki, 
a bez zaokrąglenia przewidzianego w 
art. 14 u. s. o., należy zaniechać wymia
ru opłaty pojedynczej i podwyżki: 

a) jeżeli ustawę naruszała osoba, któ
ra sporządza pisma danego rodzaju rzad
ko kiedy, gdyż nie wykonywa zawodu, 
z którym pisma takie się wiążą; 

b) jeżeli osoba, która w związku ze 
swemi czynnościami zawodoweml sta
le lub często sporządza pismo tego ro
dzaju, jakie zostały zakwestionowane— 
dopuściła się nieprawidłowości danego 
rodzaju po raz pierwszy. 

Jeżeli urząd skarbowy przed otrzy
maniem niniejszetro okólnika doręczył 

Pożegnanie. 
(Miejsce) nadmorska miejscowość kuracyjna 

Osoby: Baronowa, która wieczornym pociągiem 
wraca do Budapesztu 1 żona bankiera, która po
zostaje jeszcze tydzień nad mor;em. Żona ban
kiera żegna się z baronowa, z którą udało jej się 
zawrzeć znajomość podczas lata). 

Baronowa; Bardzo ładnie 7 p mi slrr.ny, ze 
przyszła się pani pozorna.':, bo właściwie to byi 
mój obowiązek... Gdyż id przecież wyjeżdżam,.. 

Żona bankiera: DeUiłiscą wizytą, którą właś
ciwie narzuciłam pan'... * 

Baronowa: Ależ, pns/.ę pani . 
Żona bankiera: Dzisiejszą wizytą chciałam 

specjalnie zadokumentować, że nasza znajomość 
nie jest dla mnie tak zwaną „letnią znajomością", 
lecz... (umyślnie przerywa). 

Baronowa: Jak długo pani jeszcze tu zostaje? 
Żona bankiera: Jeszcze tydzień, pani barono

wo. Po tygodniu również wrócimy do Budapesz
tu, gdzie spodziewam się, że ujrzę znowu wszys
tkich moich znajomych, a między nimi... (znowu 
umyślnie przerywa) 

Baronowa: Mybyśmy również pozostali, gdyby 
dzieci nic musiały pójść do szkoły. Dobra matka 
jest zawsze niewolnicą swych dzieci. 

Żona bankiera: Wrzesień jest najpiękniejszym 
miesiącem. 

Baronowa: Tak. (Spogląda nerwowo na wa
lizki) 

Żona bankiera: Oczywiście, że wróci pani do 
swych obowiązków towarzyskich.. Za:zną się 
przyjęcia... (Spogląda wyczekującym wirokicrr 
na baronową) 

Baronowa: Sezon teatralny... 
Żona bankiera: Zaczną się rozsyłania zapro

szeń... Czy u pani odbywają się przyjęcia w śre 
dę? 

Baronowa (chłodno). Nie. 
Żona bankiera (uśmiecnaj;ic się): Może w 

czwartek? 
Baronowa: Nie 
Żona bankiera: Więc pewnie w niedzielę... W 

poniedziałek?... Wtorek?.., Sobotę? 
Baronowa: Nie. 
Żona bankiera: A więc w piątek! Nieszczęśli

wy dzień. 
Baronowa: Tak. (Długie, żenujące milczenie) 
Żona bankiera: Czy pani ma wiciu znajomych? 
Baronowa: Bardzo mało. 
Żona bankiera: Słusznie. Ja też mam bardzo 

mnie lecz dobrane towarzystwo. Kilku profeso
rów uniwersyteckich, pułkownik Maler... 

Baronowa: Tak?... 
Żona bankiera: Ja też bardzo mało wizyt 

składam. Wic pani, jestem bardzo wybredna pod 
względem towarzystwa. 

Baronowa: Słusznie. 
Żona bankiera: Odwiedzam tylko sekretarza 

stanu Strebmana... (czeka na wrażenie). 
Baronowa: Tak?... 
Żona bankiera: Dziś tu zapraszają, jutro tam.., 

(Pauza) Zapraszają.., (Pauza) Tu zapraszają, tam 
zapraszają,.. 

Baronowa: Wolę wybrać się do teatru niż z 
wizytą', 

Żona bankiera: O, ja nie!.. Wolę wizyty... Cóż 
mogę poradzić na to, że mnie wszędzie zapra
szają?... (Pauza) Że mnie zapraszają wszędzie... 

Baronowa: No, tak,.. (Kłopotliwe milczenie) 
Żona dyrektora (z ostatnim przebłyskiem na

dziei w oczach): No, nie będę już pani zabierała 
drogiego czasu... A więc... 

Baronowa (wstaje): Życzę pani nadal wesołe) 
zabawy, a zimą... 

Żona bankiera: Ah... 
Baronowa: ...a zimą niech pani sobie nas kie

dyś przypomni. Ukłony dla małżonka. 
Żona bankiera: Życzę szczęśliwej drogi. 
Baronowa: Dziękuję. Niech się pani dobrze 

bawi. Okolice są tu cudowne. A zimą... 
Zona bankiera (promienieje szczęściem): Oh 
Baronowa: ...a zimą, gdy wygramy na loterji 

to kupimy sobie tutaj willę... 
Żona bankiera (oddala się szybko). 

Tłumaczył — B. F. 

komuś nakaz płatniczy, obejmują-y wy
łącznie przypadki, określone w/żsj pod 
1) lub 2), a zarazem zachodzą warunki 
podane pod b) i od tego nakazu płatni
czego zostało wniesione odwołani?, to 
urząd skarbowy ma załatwić je, powołu
jąc się na niniejszy reskrypt przez cał
kowite odpisanie podwyżki, połączone z 
pouczeniem i zagrożeniem, o którem mo
wa powyżej. 

Jeżeli nakaz płatniczy oprócz przy
padku, o którym mowa obejmuje jeszcze 
inne i do tych inych nie zaci^dzi waru
nek, przewidziany w ustępie trzecim 
art. 47 u. o. s., to urząd skarbowy ma 
przedstawić sprawę Izbie skarbowej, któ
ra w swem orzeczeniu postąpi co.do 
przypadków wymienionych 1) i 2) w spo
sób wskazany w zdaniu poprzednim. 

Jeżeli urząd skarbowy po wystoso
waniu pouczenia, o którem mowa wyżej 
dowiedział się, że osoba, do której pou
czenie zostało wystosowane, dopuściła 
się takiego właśnie naruszenia ustawy, 
jakiego dotyczy pouczenie, że jednak to 
naruszenie nastąpiło jeszcze przed otrzy
maniem pouczenia, lub w przeciągu 10 
dni po jego otrzymaniu, to należy zanie
chać zarówno sporządzenia nakazu płat
niczego, jako też wystosowania ponow
nego pouczenia. (b) 
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D w a d n i e m o c j i n a t o r z e w H e l e n o w 
Wspaniale wyścigi kolarskie za motorami.-" 
wypadek Martwica i Jtlaczyńsfcie$o.~~2ybert 

torowym województwa łódzkiego. 
mistrzeu 

Ruchliwe S. S. „Union" przysłużyło 
się znakomicie łódzkiej publiczności 
sportowej, sprowadzając na sobotę i 
niedzielę wysokiej klasy kolarzy zagra
nicznych, specjalistów w Jeździe za mo
torem. 

Przebieg zawodów w oba dni był 
wyjątkowo interesujący. Obok wyści
gów za dużymi motorami, odbyły się ró 
wnież konkurencje sprinterowskie z u-
działem conajlepszych łódzkich kolarzy. 
Dużą zaletą powodzenia obu imprez na
leży doszukiwać się w starannie ułożo
nym programie, który np. dla sprinte
rów w sobotę zawierał przygrywkę do 
niedzielnych mistrzostw województwa, 
w postaci trzech biegów asów kolar
stwa łódzkiego. 

Tytuł mistrza łódzkiego na torze 
przypadł w udziale Zybertowi, ambitno 
mu ! rokującemu wiele na przyszłość 
kolarzowi „Unionu". Może Zybert nie 
jest dziś najszybszym kolarzem łódz
kim, to jednak mistrza w jego osobie wl 
tamy jaknajserdeczniej, reprezentuje on 
bowiem typ kolarza obowiązkowego, 
ambitnego i systematycznego w swej 
pracy. Jesteśmy przekonani, że Zybert 
ule zawiedzie pokładanych w nim na 
dziel i godnie będzie bronił swego tytu
łu. 

Przebieg zawodów był następujący: 
Uwagę widowni skupił wyście dy

stansowy za dużymi motorami. Od tej 
więc konkurencji rozpoczniemy nasze 
sprawozdanie. Na starcie: Koiłeś (Ho
landia) za leaderem Kaesercm. Dorn 
(Niemcy) za leaderem Naujokatem, Ma-
czyński (G. Śląsk) za leaderem Hartu i-
giem i Jensen (Dania) za leaderem 
Buuchnererri. 

Rozegrano trzy biegi na przestrzeni 
10, 20 i 40 kim. Bohaterem dnia był nie-
mice Dorn, znany sześciodnlowiec, któ
ry zwyciężył we wszystkich startach. 
W biegu „Otwarcia" na dystansie 10 km 
Dorn przybywa do mety pierwszy 
przed swoim stałym partnerem w sze-
ściodniówce, polakiem Maczyńskim (sta 
le zamieszkałym we Wrocławiu), Jense" 
nem i Kollesem, pokrywając tę prze
strzeń w czasie 10 min. 59 sek. W ła
dnym stylu i dobrym czasie (21.59.4) 
zwyciężył Dorn w biegu na 20 kim., ró
wnież przed Maczyńskim, Jensenem i 
Kollesem. Ostatni bieg na dystansie 40 
kim. przyniósł widowni nielada emocje, 
mógł się bowiem skończyć katastrofal
nie. W 72 okrążeniu toru, na ostatnim 
wirażu przed prostą obok trybun, motor 

leadera Hartwiga nagle odmawia mu 
posłuszeństwa. W tempie 60 kim. na go 
dzinę pękają widełki u przedniego kota, 
w sekundę potem pęka obręcz 1 siłą już 
rzeczy — opona. Przeraźliwy zgrzyt o-
cierającego się o beton żelaza przeszył 
powietrze. Na widowni przeraźliwy o-
krzyk zgrozy. Hartwig znalazł się pod 
maszyną, na którą najeżdża Maczyiiski. 
Ktoś przytomniejszy dobiega do maszy
ny i wyłącza bieg motoru. Na szczęście, 
obaj zawodnicy ulegli jedynie ciężkim o 
brażeniom cielesnym. Wyścig byl dalej 
kontynuowany. Zwyciężył Dorn przed 
Jensenem i Kollesem. 

W części sprinteroskiej, wyścig głó
wny wygrał Zybert, po zaciętej walce 
w finale z Puszeni, trzecim był Braun er 

Bieg asów kolarstwa łódzkiego rozegra 
no w 3 serjach. Na starcie piątka jeźdź
ców, którzy mieli startować w mistrzo
stwie Polski. Pierwszy bieg kończy się 
wygraną Puszą przed Zybertem, Brau-
nerem, Szmidtem i Einbrodtem. 

Drugi bieg przyniósł sensację. Już w 
pici wszem okrążeniu toru inicjuje ucie
czkę Elnbrodt nikt jednak z zawodników 
nie myśli go gonić, ten jednak w tem
pie finishu przejechał całe okrążenie i 
przyłączył się z powrotem do gmpy. W 
chwili kiedy on minął taśmę jako pierw 
szy, inni mają do odrobienia jeszcze 4C0 
mtr. Dcugim był Szmidt, 3) Branncr. Os 
tatni bieg w tej serji przynosi zwycię
stwo Puszowi przed Bjąunerem, Zyber
tem, którzy w tej kolejności zajęli miej-

Z wielkiem napięciem oczekiwane by
ły szosowe mistrzostwa województwa 
łódzkiego, albowiem była to walka pro
wincji z koalicją naszego grodu, która 
jednak wykazała swą supremację. Cza
sy osiągnięte — są doskonale. Pozwa
lają one mieć najlepsze nadzieje na mi
strzostwa Polski, które odbędą się za 
dwa tygodnie. 

Wysoką klasę wykazał mistrz Klo-
sowicz, ktyry najbliższego kolarza od
sądzi! o sześć minut. 

Bieg był trudny. Pojedynczy start, 
szosa wcale nie odealna oraz deszcz, 
który spotkał • zawodników pod Łowi
czem, wpłynęły na czasy, które mogły 
być jeszcze lepsze. Punktualnie o godz. 
8.30 rano na szosie warsza-wkiej pod 
Krzywieni stanęło na starcie 40 zawod
ników, z których pierwszy wyruszył Ja
błoński. W minutę zanim (8.32) rusza 
Iżykowski. 

Z lepszych Sochowicz rusza jako 
l l - t y o 8.41. Kołodziejczyk jedzie 21-szy, 
tuż przed Sobolewskim. O godz. 8.54 ru
sza ze startu jako 31-szy dotychczaso
wy mistrz Kłosowicz, ogólny faworyt 
w biegu. Podczas gdy ze startu rusza 
ostatni Siemiński, na tiasie wre walka. 

O godz. 12-ej zdążają już zawodnicy 
do mety. Pierwszy wjeżdża Iżykowski 
o 12:01:09. Za nim w coraz mniejszych 
odstępach inni. O godz. 12:12:0S wjeż
dża owacyjnie witany Kłosowicz, który 
jechał dość szczęśliwie. 

W końcu do mety dojeżdża jedynie 
28 kolarzy, którzy zajęli następujące 
miejsca: 

1) Kłosowicz (T.Z.S.) — przebył 100 
j kim. w 3 godz. 9 min. 2 sek. 

2) Sobolewski (T.C. - - Kalisz) — 3 g. 
15 min. 36,2 sek. 

3) Kołodziejczyk (Union) — 3 godz. 
10 min. 38,2 sek. 

4) Muzolf (T.Z.S.) — 3 godz. 21 min. 
40.2 sek. 

5) Kosiński — 3 godz. 21 m. 59 sek. 
6) Sierpiński (L.T.K.) - 3 godz! 26 m. 

22,2 sek. ; v -
7) Ne«zper (Ł.K.S.) .-- 3 god. 27 min. 

0,1 sek. .•/..• . 
S) Poseł (Kruschendcr) — 3 godz. 

27 min. 0,9 sek. 
9) Maciejewski — 3 g. 27 m. 49 sek. 
10) Hofsznajder 3 god. 28 m. 08 sek. 

11) Iżykowski. 12) Morga, 13) Socho
wicz, 14) Szefler, 15) Oałeckl, 16) liep-
ner, 17) Piekarski, )8) Marczewski. 19) 
Janicki, 20) Beck Alfred, 21) Beck T., 
22) Blau, 23) Kowalski, 24) Mikołajczyk, 
25) Supernak, 26) Gałecki M., 27) Woj
ciechowski, 28) Solnik. 

Do mety nie doszło 12 zawodników 
a m. in. Jerzak. Wurm, Kurałkowski, Ko-
orowski (!), Kostrzewskl (!), Szeffel, 
Kelunen, Jabłoński, Szymczyk', Weber, 
Saweljew, Gronas. 

Poziom wyścigu wysoki. Organizacja 
dobra. 

drugim Dor 
na przes 

sca po obliczeniu punktów. 
Program drugiego dnia 

legł pewnym zmianom. Na 
padku jakiemu uległ w sot 
ski, startował on jedynie w 
kim., gdyż na dłuższy bieg 
ły mu siły, nadszarpane iv 
to kolano. Mimo to jednak r 
dów był wysoki, na co zło; 
dnej strony — ciekawe bies 
mi, z drugiej — sensacyjny 
strzostw. 

W pierwszym z biegów 
zwyciężył Koiłeś w czasie 
sek przed Dornem 500 mti 
1200 mtr. w tyle. 
stwo zawdzięcza 
przeciwników. W 
tuje się i zwycie 
20 kim., ale w czasie juz icpszyi 
21 33.6 sek. przed 360 mtr. i Ma 
skini 420 mtr w tyle. Kolles w biegi 
udziału nie bra l Trzeci bieg dal 
zwycięstwo Dornowi, który osi; 
jeszcze lepszy czas 21 min. 13,6 s 

W ogólnej klasyfikacji zwyc 
Dorn 11 pkt. przed Jensenem 8 pkt 
lesem 6 pkt i Maczyńskim 2 nkt. 

Przedbiegi o mistrzostwo woje 
twa łódzkiego nie obfitowały w s 
cje. Faworyci zwyciężyli pewnie. 
Zybert pobił Vogta i Raabe w c 

mana w 11.4 sek. Szmidt — 1 
skłego l Wittelsohna w 15 sek 

Biegi kwalifikacyjne wyłoń 
nera i Raabe do mlędzyblegi! 
dały sensacyjne wyniki. W pi 

jac w trawę traci równowagę i nad 
nie może. W drugim niespodziewan 
ładnym stylu zwycięża Zybert — 

1 sza, który fatalnie jeździł, jazdę s 
klęski? przypisuje niedołęstwu Rj 

I który jechał na torze ala Turowski 
klamacje jego jednak uwzgledniom 
zosfały I Zybert wchodzi do finału. 
14.4 sek. 

Przy wielkiem naprężeniu ocze! 
ny finał dal zwycięstwo Zybertowi 
Szmidtem — (Czas 13,2 sek. — m 
szy czas dnia), który za wcześnie 
począł finisować i. przez to poniósł 
skę, W walce o trzecie i czwarte i 
sce Pusz demonstracyjnie wypus 

Braunera na pierwsze miejsce, prze 
ten zajmuje trzecie miejsce, Pysz 
czwarte. 

Wczorajsze mecze 
f igowe iv ftrafii. 

WARSZAWA: Warszawianka — 
Cracovia 2:2 (1:0). Do przerwy przewa
ga Warszawianki, po przerwie Cracovji. 
Bramki dla Warszawianki zdobyli: Jung 
i Luxemburg, dla Cracovii Rusinek i 

Sziperlink z karnego. Sędziował p. Bilor. 
Warszawianka wystąpiła bez Szenajcha 
i Terleckiego. 

LWÓW. Warta — CZARNI 4:1 (2 :0). 
Sobotni mecz o mistrzostwo ligi wygra
ła dmiżyna Warty, która miała więcej z 
gry. Bramki zdobyli dla Czarnych: Sa
wka, dla Warty: Knioła 3, Radojewskl 
1. Sędziował p. Brzeziński. 

Warta Pogoń 3:2 (3:0). Drugi swój 
mecz o mistrzostwo ligi we Lwowie wy
grała Warta zasłużenie. Do przerwy 
przewaga Wir ty , która opada na siłach 
i Pogoń zdobywa bramki przez Prassa l 
Hanke z karnego. Sędzia p. Schweig. 

KRAKÓW. Garbarnia — I. F. C. 2:2 
(1:2). Wraorajszy mecz o mistrzostwo 
ligi przyniósł po jednym punkcie każdel 
drużynie Do przerwy lekka przewaga 
godci dla których bramki zdobyli: Pos
piech i Gcisler, dla Garbarni Smoczek. 
Po przerwie wyrównuje Bator. Gra bar
dzo ^teresujuca. Sędzia, p. Szyba. 

Msła zwycięża Turystów 5:0 (1:0) 
Ł o d z i a n i e w y s t ą p i l i z t r z e m a r e z e r w o w y m ! 

Jak było do przewidzenia wczoraj
sze spotkanie ligowe „Turystów" z Wi
słą zakończyło się porażką drużyny 
łódzkiej. 

Według relacji naszego krakow
skiego korespondenta sportowego, wczo 
rajszy mecz ligowy w Krakowie miał 
następujący przebieg: 

W pierwszej połowie gra prowadzo
na z widoczną przewagą Turystów, 
której pomoc i ty ły pracują bardzo do
brze, lecz atak nie może wykorzystać 
całego szeregu dogodnych sytuacji pod
bramkowych. 

Jedyna bramka strzelona do przer
wy przez Wisłę zdobyta została za zu
pełnie niesłusznie podyktowany rzut 
wolny, którego egzekutorem był Rcy 
man I. 

Po przerwie liczono się naogól ze 
zwycięstwem Turystów, lecz cała nie
mal drużyna wykazała w drugiej poło
wie silne zmęczenie l Wisła w tym o-
kresie gry zyskuje całkowitą przewagę 
zdobywając w krótkim okresie gry. dal

sze cztery bramki (przez R e j aa 
dwie, Adamka 1 Kowalskiego po Jednej), 

Na kwadrans przed końcem gry Tu
ryści dążą do polepszenia gry l zysku
ją znów przewagę, lecz beznadziejnie 
grający łącznicy nie mogą zdobyć się 
nawet na honorowy punkt. 

Turyści wystąpili do walki bez Ku 
blka Al. w następującym składzie: M i-
c h a l s k i I., K a r a s i a k, K r y 
g i e r , 11 i n z, W i e 1 i s z e k, Ka 
li a n, H e r m a n s, S t o l a r s kl, 
A ł a s z e w s k i , C h o j n a c k i i 
M i c h a l s k i I I . 

Wisła w normalnym składize z Rey-
manem, Adamkiem 1 Balcerem na czele. 
U łodzian dopisała jedynie obrona zwła
szcza Karaś 1 pomoc, w której najlep
szy był Kahan. W ataku stosunkowo 
dobry był Ałaszewski, natomiast za
wiódł zupełnie Chojnacki. 

Meczem kierował bardzo słabo p. 
Walczak z Warszawy. Publiczność, któ 
ra przybyła w liczbie około 1000 osób, 
symoatyzowata z T'irvstauiL 

na prowincii. 

SókÓł — Turyści Ib 5:3 (3:1 h 
Mistrzostwo klasy „A" Turyści wy

stąpili w znacznie osłabionym składzie, 
bez Krugera, Hcrmansa i Alaszewskic-
go i odnieśli zupełnie zasłużoną p ••rażkę. 
Sokół był drużyną znacznie lepszą i prze 
ważał. Sędziował p. Izrael. Sokół II — 
ryści II 3:1. 

P.T.C. — Haknah 1:0 (0:0). 
Zawody ó mistrzostwo klasy „A" ro-

grane w dniu wczorajszym w Pabjani-
cach przyniosły niezasłużone zwycię
stwo drużynie pabianickiej. Makoah był 
zespołem znacznie lepszym i przeważał 
przez S0 minut, lecz atak nie był w sta
nie zdobyć bramki. P.T.C. natomiast w 
83 minucie zdobywa jedyny punkt, zaW 

jpewniaj?c sobie zwycięstwo. 
; niej minucie sędzia dyktuje 
• dla liakoaliu, który nic zos 
lstailA'. .t>etl-.'iow,:| -i, 

W 



r. 6 : i .vn 1929 :*6 177 

Wielka rew ja sportu w Spale 
ł . P r e z y d e n t R z p l i t e j p r z y j ą ł d e f i l a d ę z a w o d n i k ó w 

(Wielka rewia sportowa zorganizowa 
. przez dowódcę OK. 4 gen, Małachow 
.iego w letniej rezydencji p. Prezyden-
w Spale rozpoczęła się właściwie w so 

,tę, Tniimo iż w piątek przy ulewnym 
JSZCZU odbyły się eliminacyjne zawody 
kkoatletyczne i zawody strzeleckie. 

Piękna i słoneczna sobota ściągnęła 
> Spały kilka tysięcy osób, przybyłych 
lecjalnemi pociągami ze wszystkich 
ńelnic Polski. 

Specjalny pociąg, który wiózł zawod-
ków łódzkich i gości z Łodzi wyruszył 
godz. O-ej rano. Spała przedstawiała 

iiwiętny widok. Takiego ruchu nie pa
miętano tam już od dawna. Punktualni* 
godz. 8-45 wkroczył na stadjon p. Pxe 

pdent w otoczeniu świty i po przyjęciu 
tportu od dowódcy oddziałów Pw. rot 
istrza rez. Młodzianowskiego Stanisła 
a dokonał przeglądu oddziałów PW. Po 
uszy polowej, która odlbyła się w stadfo 
Le oddziały PW. przedefilowały przed 

Prezydentem w następującym porząd-
u. 

Bataljon strzelecki z Łodzi, bataljon 
W. z Tomaszowa Maz., bataljon z po
laru Rawskiego i Skierniewickiego 
ostatnia kompanja z Zakładu Wychowa 
ia w Studzieńcu), bataljon strzeldki z 
'omaszowa - Maz., bataljon PW. pow. 
.owickiego i Kutnowskiego, kompanja 
olairzy PW., szwadron PW. ziemi raw-
kiej, szwadron PW. ziemi łęczyckiej r 
utnowskiej. 

Butna mina chłopców i dziarski krok 
wróciły uwagę p. Prezydenta, któ-
y interesował się każdym z oddziałów, 
'o defiladzie nastąpiła przerwa obiado-
/a. W lesie spalskim rozstawiono podfuż 
e stoły do obiadu żołnierskiego, 0 godz. 
2.20 odwiedził obiadujących p. Prezy-
(ent. Przyjmując od jednego z'oficerów 
aport, że na obiad jest grochówka i 
nięso. p. Frezydent uśmiechając :>ię oś-
viadczył: .,grochówka i sztuka mi$sx jest 
v moim guście'. Przy stole żołnierskim 

przemówienie okrzykiem: „Niech żyje 
p. Prezyedrat Rzeczypospolitej". Okrzyk 
ten pochwycony został przez obiadują
cych, kilkakrotnie. P. Prezydent skinię
ciem głowy dziękował, poczem zasiadł 
do stołu, zajadając z apetytem żołnier
ską grochówkę. Przy stołach skrzętnie 
uwijały się zawodniczki, obsługując rze
telnie wszystkich. Zwróciło to uwagę p. 
Prezydenta, który wykazał żywe zain
teresowanie panienkami, dziękując im 
za obsługę. 

Po godzinnej przerwie obiadowej roz 
poczęły się w stadjonie zawody sporto
we, śledzone z ogromnem zaciekawie
niem przez kilkutysięczne rzesze wi
dzów. „Imponujący widok przedstawiła 
defilada uczestników święta sportowego 
Barwne stroje zawodniczek i zawodni
ków pewny krok wyćwiczonej młodzie
ży, wywołał żywy aplauz u publicznoś
ci, która żywo oklaskiwała defilujących 
zawodników. Na pierwszy numer pro
gramu sportowego złożył się popis gim
nastyczny grupy gimnastycznej wycho
wanków w Studzieńcu. Następnie odby

wały się jednocześnie zawody lekkoa
tletyczne oraz b. interesujące spotkania 
w piłkę koszykową, siatkową i hazenę. 
Wyniki poszczególnych konkurencji 
przedstawiają się następująco: 

Bieg 100 mfcr, 
(Hufce szkolne) — 1) Hrynkiewicz 

(Łódź) czas 12 s. — nagroda żeton zło
cony. (Organizacje P. W.) 1) Kwaśniew
ski (Łódź) — czas 11,6 s. — żeton zło
cony. 4 kim. na przełaj — zwyciężył ła
dnie finiszując Starosta (Łódź) 12.4,6 — 

Zawody w siatkówkę szkolnych huf
ców żeńskich gimn. Sobolewskiej za
kończyły się nadspodziewanem zwycię
stwem Szczaniedkiej w stos. 30:16. 

Zawody w koszykówkę drużyny H. 
K. S-u (Łódź) i Poznański, zakończyły 
się zwycięstwem ostatnich w stosunku 
30:12. 

Następne konkurencje dały wyniki: 
Bieg 800 metrów. 
1) Wróblewski (Łódź) ozas — 2,11,6 
Sztafeta 4 x 100 m. 
(Hufce szkolne) 1) Łódź w składzie: 

Nowik, Ośmielak, Niewinowski Feliks i 

N e m z e t t i ( B u d a p e s z t ) — Ł K . S . 2:1 (1:1) 
EPi^ficnca g r a g o ś c i w ^ g i e r s l c i c l i . 

Po kilkuletniej przerwie gościliśmy 
ponownie w Łodzi drużynę węgierską, 
coprawda nie należącą do elity środko
woeuropejskiego footbalu, mimo to re
prezentującą wysoki poziom piłkarski. 
Po sobotniej niezrozumiałej dla łodzian 
porażce z Legją, Węgrzy zademonstro
wali grę, rzadko u nas widzianą. 

Mimo nikłego zwycięstwa, uzyskane
go w ostatniej minucie gry, goście bez
sprzecznie górowali nad Czerwonymi 
startem do piłki, techniką i orientacją; 
osią całej drużyny był krępy środkowy 
pomoenjk Odry, który pokazał jak gra 

vita p. Prezydenta gen. Małachowski*!się na tej odpowiedzialnej pozycji: jego 
* - ' • 1 1 - _,M_, ł J c tóry w k r ó t k i m p r z e m ó w i e n i u o k ł a d a 

j a i w y ż s z e m u d o s t o j n i k o w i p a ń s t w a hołd* 
u i m i e n i u r r ' o d z i e ż y s p o r t o w e j k o ń c z ą c 

Zaszczytny wynik 
bokserów Sokoła. 

Poznań: W dniu wczorajszym odby-
'y się w Poznaniu międzyklubowe zawo 
i y bokserskie, które przyniosły zasz
czytny wynik drużynie bokserskiej Jódz 
kiego Sokoła. Wyniki przedstawiają się 
następująco: Kokosiński (W) bije Ma-
.'oszczyka (S) na punkty, Majchrzycki 
bije Sobiańskiego (S.) na punkty, Kem
pa (S.) bije Nowickiego na punkty, Stern 
pniak (W.), Klimczak nierozstrzygnięta, 
aeweryniak (S.) bije Grotowskiego 
przez k. o. w drugiej rundzie. Weyero-
wicz (S.) bije Gorczyńskiego przez po
danie się przeciwnika w drugiej run
dzie i Stroński (W.) bije Trzonka (S.) 
przez podanie się w drugiej rundzie. O-
stateczny wynik 7;7. 

Turyści Ib - Lechja 8:3 
(lelefon własny „Republiki") 
Ligowa drużyna Turystów po meczu 

t Wisłą wyjechała do Bielska, gdzie gra
ła z tamtejszym Hakoahem, wychodząc 
z wynikiem remisowym 3:3. 

Mistrzostwa k o 
larskie 

we Lwowie i Warszawie. 
W wojewódzkich mistrzostwach ko

larskich na szosie we Lwowie mistrzo
stwo zdobył Frós w czasie 3.17, zaś w 
Warszawie mistrzostwo zdobył Stefan 
ski. Mistrze poszczególnych woje
wództw startować będą w mistrzostwie 

Trykoty letnie 
damikie — męskie i dziecinne 
po cenach fabrycznych 

< JuUuiz R o m e r , Plołrkowtka 081160 

start do piłki, gra głową, a przedewszy-
stkiem bajeczne wprost ustawianie się 
predystynują na czołowego europejskie
go gracza. Obok niego 100-procentowym 
graczem okazał się znany intemacjonal 
węgierski Remay III na prawym skrzy
dle; bramka strzelona przez niego była 
długo oklaskiwana przez wybredną pu
bliczność łódzką; pozatem jego bieg, 
dribling i centry były godne zobaczenia. 
Nie gorszym od nich był kierownik ata
ku Kautzky, znany nam z występów 
Tórekresu, gracz ambitny, szybki I 
energiczny. Pozatem dobrą grę pokazał 
reprezentatywny bramkarz i para obroń
ców, z których lewy, notabene napast
nik odznaczył się pięknymi wykopami. 
Reszta grała z iście węgierskim tempe
ramentem. 

Przyczyny niskiego rezutatu zawo
dów należy szukać we wstawieniu do 
drużyny dwu rezerwowych graczy, 
miast reprezentatywnych Volentika 1 
Szendró, którzy zostali kontuzjowani w 
Warszawie i bardzo ambitnej grze Ł. 
K. S-u. 

Dzięki tej ofiarności w grze, pecho
wi przeciwnika w strzałach mogli Czer
woni przez 89 minut utrzymać wynik 
remisowy. Mila grał zbyt nerwowo, ki l

ka strzałów trzymał b. dobrze, natomiast 
sporo groźnych sytuacyj podbramko
wych wytworzonych zostało dzięki błę
dom, popełnianym przez niego. Obrona 
naogół niezła, Gałecki spokojniejszy. 
W pomocy Trzmiela po przejściu na po
zycję środkowego był najbardziej naj
wartościowszym graczem; Jasiński nie 
zawsze operował dozwoloneml środkami. 
Atak był bardzo słaby, środkową trójkę 
zaszachował zupełnie Odry; najlepszym 
był Stolenwerk, najpracowitszym Jań
czyk. 

Powracając do samej gry, należy do
dać, że była naogół prowadzona fair, w 
tempie bardzo żywem i obfitowała w 
szereg ciekawych momentów. 

Przed sędzią p. Wardęskiewiczem 
stanęły drużyny w następujących skła
dach: Nemzetti: Gallina; Torcik, Flora, 
Toth, Odry, Balcsik, Remay III Remay 
II. Kautzky, Horvath, Singer.— Ł.K.S.: 
Mila, Cyll, Gałecki, Tzmiela (Pegza), 
Kubiak (Tzmiela), Jasiński, Stolenwerk, 
Sowiak, Król, Jańczyk, Śledź. 

Gra od samego początku bardzo ży
wa obfituje w szereg ciekawych momen
tów. Węgrzy lekko przeważają, nie wy
kazując tego cyfrowo dzięki ambitnej 
grze łodzian. 

W 34 min. z wolnego z 20 mtr. Ho-
wath pięknym strzałem uzyskuje prowa
dzenie dla gości, atoli siedem minut póź
niej po szybkiej kombinacji, Trzmiela — 
Jańczyk — Sowlak, ten ostatni strzela 
głową nie do obrony. 

Po przerwie gra Pegza miast Kubia
ka; tempo gry nie słabnie. Nemzetti za
czyna grać na zwycięstwo, osiągając 
nad przeciwnikiem coraz to większą 
przewagę, wreszcie jeden z licznych bie
gów Remaya III kończy się efektowną 
bramką. Rezultatem 2:1 kończy się mecz 
niedzielny. Publiczności około 2000 osób. 

T u r n i e ! a t l e t ó w w c y r k u 
Grono zapaśników z dniem wczoraj

szym powiększył najlepszy technik w 
Europie, tegoroczny mistrz świata w śred 
niej wadze i zdobywca złotego puharu w 
Paryżu, pupil Paryża, bułgar Piotr Fe-
rlstanoff. Wykreślony zaś został luxem-
burczyk Kraus. 

Karsch — Pooschoff. Olbrzym z gór 
Harcu wreszcie znalazł godnego przeciw
nika. Pooschoff, mając przed sobą taką 
potęgę, jak Karsch, mógł dopiero popisy
wać się swą herkulesową siłą. Próby 
Karscha schwycenia Pooschoffa w mor
derczy nelson spełzły na nlczem. Po 20 
minutach wynik pozostał remisowy. 

Orłów — Petrowicz. Walka budzi hu-

Wajnura zwycięża w 18 minut. 
Sztekker — Kornałz. Odwetowe spot

kanie przynosi powtórne zwycięstwo mi
strzowi Polski. W 35 min. Kornatz „do-
gniatal" już Sztekkera, gdy ten brawuro
wą ruladą rzuca Kornatza na łopatki. 

Dziś, w poniedziałek, cyrk niewątpli
wie ściągnie tłumy miłośników emocji i 
niepowszednich wrażeń. 

Do walki eliminacyjne} - tinałowej do 
rezultatu Stalą Stibor i Pooschoff, ponie
waż obydwaj mają po porażce i zwycię
stwie. Walka ta ma ogromne znaczenie 
dla obu zapaśników, gdyż wyeliminuje 

, jednego z nich do czołowego miejsca w 
1 tabeli. Nie mniejszą sensacją jest rozstrzy 

Niewinowski Kazim. — czas 48 s. *— 
Rzut dyskiem. 
(Grupa hufców szkolnych) 1) Briic-

kert (Kalisz) — 20,70 m. — nagroda — 
dysk, żeton złoc. (Grupa org. P. W) 1) 
Błaszczyk (Łódź) — 31,89 — nagr. dysk 
żeton złoc. (Grupa 6tow. sportowych) 
1) Fiszer (Łask) 34,43 — żeton złoc. 

Rzut oszczepem: 
(Grupa hufc. szkolnych) 1) Frynias 

(Radomsko) 40,45 — żeton złoc. i osz
czepy. (Grupa org. P. W.) 1) Kiyszczyn-
ski (Łask) 41,38. (Grupa stow. sport.) 
11 Lebert (Radomsko) 42,99 — żetor 
złoc. i oszczepy. 

Rzut kulą. 
(Grupa hufców szkolnych) 1) Gołę

biowski (Łowicz) 10,69 — kul.i I żeton. 
Skok w dal. 
(Org. P. W.) 1) Kwaśniewski (Łódź) 

5,99 — żeton złoc. (Grupa s-tow. sport.] 
1) Riter (Radomsko) 5,60 — żeton złoc. 

Skok w z wyż: 
(Grupa hufc. szk.) 1) Szymkowiak 

(Częstochowa) 1,63 — żeton złoc. (Gru 
pa org. P. W.) 1) Kwaśniewski (Łódź) — 
1,63 — żeton złoc. (Grupa stow. sport.) 
lj Kaźimierczak (Łódź) 1,55 — żeton 
złocony. 

Pięciobój P. W. 
(Grupa hufców szk.) 1) Lubnau (Łódź 

pow.) sztucer i złoty żeton. (Grupa Org. 
P. W.) 1) Starosta (Łódź pow.) — kara
binek. 

Strzelanie indywid. kobiet na 50 mtr. 
(Grupa hufców szk.) 1) Przybylanka 

(Łódź m.) 85 p. — karabinek. (Grupa org 
P. w.) 1) Halkówna (Łódź) 77 p. karabi-
nek i żeton złoc. 

Trójbój lekkoatlet. kobiet. 
(grupa hufców szkoln.) 1) Połoóska 

(Łódź m.) — karabin i żeton. (Grupa or-
gainzacji P. W.) 1) Kwaśniewska (Łódź 
m.) karabinek i żeton. 

O godzinie 4 po poł. wkroczył do lo
ży p. Prezydent w otoczeniu świty, 
wśród której zauważyliśmy: premjera 
Świtalskiego, gen. Małachowskiego do
wódcę D. O. K. IV, gen. Olszynę-Wil
czyńskiego dow. 10 dyw., gen. Mackie
wicza d-cę 26 dyw., gen. Dreszera insp. 
kawalerii, pułk. Ulrycha — d-cę 36 p. 
Legji Akad., pułk. Kulińskiego — dyr. 
Państw. Urzędu P. W. i W. F., wojewo-
dęłódzkiego Jaszczołta, wicewojewo— 
jewodę warszawskiego Łopato. 

mor na widowni jak zwykle, gdy walczy j gająca walka Sztekkera z Petrowiczem. 
„dziki" Orłów. Wynik nierozstrzygnięty. | Orłów walczy z Kochlerem, a przybyły 

—.-. Wsnaniaiy Feristanoff ze Spiewaczkiem. 

K l a s a fl i 

Wczorajsze mecze pił-
Ł.KS. I I — KADIMAH 4:3. Przed* 

mecz przyniósł zwycięstwo drużynie Ł. 
K. S.-u. Warto zaznaczyć, że Kadimałi 
prowadziła 3:0. Sędzia p. Szer N. 

UNION — W.K.S. 7;1 (1:1). Niespo-
dziewane zwycięstwo Unionu w mistrzo
stwie klasy A. WJC.S. wystąpił z sied
mioma rezerwowymi. Sędziował p. Bira. 

WIDZEW — Ł.K.S. (l :0) (0:0). Mis
trzostwo klasy A. Ł.K.S. nie zasłużył na 
przegraną. 

ORKAN — BURZA 1:2 (1:2), Spot
kanie o mistrzostwo klasy A przyniosło 
nadspodziewane zwycięstwo druźynt* 
Burzy, dla której bramki zdobyli: Wfl-
deman I. Dla Orkanu — Miller w pier
wszej minucie gry. 

ORKAN n — BURZA I I 3:0. Przed-
mecz rezerw przyniósł zasłużone zwy
cięstwo drużynie karolewskiej. Sędzio-
wał p. Richter. 

HASMONEA — POGOŃ 5:1 (2;0). 
Mistrzostwo klasy B. Zasłużone zwycię
stwo Hasmonei. Sędziował p. Dancygier 
z powodu nieprzybycia wyznaczonego 
sędziego. 

HASMONEA I I — POGOŃ I I 1:1, — 
Przedtmecz rezerw o mistrz osłwo klasy 
C. 

KADIMAH — CONCORDIA 4:1 
(1:1). Mistrzostwo klasy B. Zasłużont* 
zwycięstwo Kadimahu. Do przerwy gra 
otwarta, po przerwie przewaga drużyny 
miejscowej. Sędziował p. Szej. j . 

KADIMAH I I — GŁUCHONIEMI 
0:0. Zawody towarzyskie. 

WIDZEWSKA MAN. — GEYER 0:3 
Mistrzostwo Masy C. Nadspodziewsn* 
zwycięstwo Geyera w stosunku 3:0. 
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•SFabr.—Warszawa | Poznań-Łódź Kai.-Lwów 
(Poclael bezpośrednie przez Koluszki) 

posp. osob. osob. 
f ódź Fabr. odj. 7.45 19.05 Warszawa odj. 13.25 
Warszawa przyj. 10.05 21.45 Lódź Fabr. przyj. 16.25 

Wagon 1 I II kl. dołączany w Koluszkach do pociągu pośpiesznego 
Odjazd: Łódź r Fabryczna 4.451 Odjazd: Warszawa 
Przyjazd: Warszawa Gł. 7.501 Przyjazd: Łódź-Fabryczna 

Uwaga: Połączenie w Warszawie godz. 9.20 ze Lwowem i Bukaresztem. 

Łódź Kai.—Warszawa 
'Pociągi bezpośrednie) 

pośp. 
18.20 
20.42 

19.30 
22.52 

Lódź Kai 
Warszawa G{. 

Warszawa Gł. 
Łódź, Kai. 

odj. 
przyj. 

odj. 
przyj. 

osob. pośp. osob. osob. osob. 
3.02 6.37 7.30 13.20 13.39 
6.16 8.55 11.00 15.58 17.10 

osob. osob. osob. pośp. . osob. 
7.20 9.00 18.05 20.35 22.10 
10.06 12.34 21.40 22.58 1.50 

Odjazd: Poznań 
Przyjazd: Łódź Kaliska 
Odjazd: Łódź - Kaliska 
Przyjazd: Lwów 

(Pociąg bezpośredni osobowy) 
15.00 
19.54 
20.12 
8.47 

Odjazd: Lwów 
Przyjazd: Łódź - Kaliska 
Odjazd: Łódź - Kaliska 
Przyjazd: Poznań 

Łódź Kal.-lrialfsz-Pożnań 
(Pociągi bezpośrednie) 

pociągi osobowe 
odj. 7.50 10.15 12.50 21.55 

przyj. 14.38 15.06 19.39 

pośp. 
odj. 2.06 6.00 11.20 15.00 

przyj. 6.28 13.25 18.23 19.54 
(Berlin) 

19.54 

Łódź Kal.-Gdańsk-Gdynia 
(Wagon 

Odjazd: Łódź-Kaliska 
Przyjazd: Gdynia 

Fabr. 
Pociąg kuracyjny pośpieszny 

Odjazd: Łódź-Fabryczna 
Przyjazd: Koluszki 
Odjazd: Koluszki 
Przyjazd: Rabka 
Przyjazd: Zakopane 
Przyjazd: Żegiestów-Zdiu: 
Przyjazd: Krynica 

bezpośred ni I, II i III klasy) 
20.35 Odjazd: Gdynia 
8.41 Przyjazd: Łódź-Ka 

_'!).35 
8.05 

-Zakopane i Krynica 
od 15 maja do 30 września z przesiadaniem w Ko 

luszkach 
21.401 Odjazd: Krynica 

Odjazd: Żegiestów 
Odjazd: Zakopane 
Odjazd: Rabka 
Przyjazd: Koluszki 
Odjazd: Koluszki 
Przyjazd: Łódź-Fabrvczna 

22.25 
22.43 
7.14 
8.49 
8.45 
9.40 

20.05 
20.56 
21.35 
22.56 
7.3S 
7.55 
8.42 

Lódź Kai. 
Poznań przyj. 8.05 

Łódź Kai. 
Poznań 

Poznań 
Łódź Kai. 

Łódź K.-Kutno-Strzalkowo-Pozn 
• (Komunikacja iiezpośrednia) 

osobowe 
odj. 0.20 9.33 Poznań 

przyj. S.24 17.051 Łódź Kai. 

Łódź Fabr.- tra 
(Wagon bezpośredni I i H kl. od Koluszek pośp.) 

Odjazd: Łódź - Fabryczna 15.401 Odjazd: Kraków 
Przvlazd: Kraków 22.00| Przyjazd: Łódź-Fab,:, j . :> 

Łódź Kal.-Kraków i Katów 
(PocląR bezpośredni osobowy) 

Odjazd: Lódź - Kaliska 22.15] Przyjazd: do Katowic 
Przyjazd: do Krakowa 5.101 

Łódź-Ciechocinek 
(Bezpośredni wagon od 15 maja do 30 września): 

Odjazd: Lódź - Kaliska 9.331 Odjazd: Ciechocinek 
Przyjazd: Ciecliocinek Przyjazd: Lódź - Kaliska 

l l l l l l l l i l l l l l I i i 
Reklamy iwiellme 

w Parku Kolejowym 

D R . M E D . | D r . m o d 

n Sto '" î •*' S S15 ff& ff 9 fft? 

Na mocy koncesji, wydanej przez MAGISTRAT m. ŁODZI 
urządzamy 

reklamy świetlne na słupach 
mleiłkleao parkanu, 

otaczającego Ogród Kolejny ze strony ulic: Narutowicza, lvliń 
skiego i Skwerowej. 

Park Kolejny znajduje się przy samym dworcu, międ>.v 
trzema najruchliwszemi ulicami naszego miasta. 

Reklamy świetlne, wykonane najestetyczniej, oświetlono 
będą od zmroku w przeciągu c a l e ] n o c y . 

Reklama świet lna jest tania i celowa. 

%i 
Sienkiewicza 39, tel. 24-47 

• i i i i i i i i i i i i i i i i H B 

s p e c j a l i s t a c h o 
r ó b s k ó r n y c h 
w e n o r y c z n y c h 
i moczopłciowych 
ul. Andrzeja 5 

Tel. 59-40 
Przyjmuje od 8—lu 

i od 5—9. 
w niedziele i święta 

od 9—1 
Oddlielna pocze

kalnia dla pan 

LetoiMeorysfa 

f. 
przyimuje ,w lecz
nicy przy ifcPiotr

kowskie 
—i,:.>.,„;.. M / - i 

Specjalista chorób Cegielniana 19, tel. 
skórnych, wenerycz
nych i mocznplciow., 
Przyim. od 8-10 i 5-8, 

Leczenie lampa, 
kwarcową. Oddziel
na poczekalnia dla 

Pań. 

occoocoocooooooooooooo 
Posady 

! oooooooocxxxxxjcocrxxx^: 
iÓSOBA 

Dr. med 

Zielona 11.. 
C h o r o b y s k ó r n e 

I w e n e r y c z n e . 
Usuwanie szpecą 

40 przyjmie posad 
jni w izr. domu z szyciem. 

I 7 - O l . zykami: polskim, angielskim 
k;iii. Moźc być i na wyjazd, 

c pierwszorzędne. Oferty do „ 
" .Wykwal i f ikowana" / 

cych włosów elek-|podwÓrzu. 
trolizą. Leczenie 

Lampą Kwareową. 
Przyjmuje od 4 do 

8 p.p 
Panie od 4 — 5. 

Niedziela od 9 - 1 , 

Kupno i sprzsdaż | 

SPR7EDAŻ okazyjnie zakupionej bizu 
„Pre.-ioza". P iot rkowska 123. w "V przyjmie 

a nawol na wyjazd. Ol. Sicnkiewiea 
39. Wiadomość u dozorcy. 

INTELIGENTNY. • energiczny miody 
człowiek z średnlem wykształceniem, 
znajomością bitchalterji, poszukuje p C ' 
sady w jakiemkolwiek przedsiebior 
stwic. Oferty „Wymagania skromne' 

terji. 
3u 

| L o K ć a l e • 
Dla niezamożnychFRONTOWY pokój 2-okicnny i jc 

ceny lecznic. jokienny umeblowane, oddzielnie iu 
• zem oditajmc. Żeromskiego 11, 
ifront, I piętro. Dr. net 

SLPfi 
Gdańska 7/a 
telel. 8-95 

sa-

jedno-
b ra 

m. 18, 
CHCESZ otrzymać posadę? Mu 
ukończyć kursy fachowe, korespn 
cyjne profesora Sekulnwicza. U 
szawa. Żurawia 42. Kursy wyuc; 

stownic: buchalterji. rachunkowi 
kupieckiej, korespondencji handlów 
stenografii, nauki handlu, prawa, k 

.grafii. pisania na maszynach, towa 
POKÓJ frontowy umeblowany z po-znawstwa, angielskiego, franci 
ścielą windą, telefonem do wynalccia'niemieckiego, pisowni oraz K 
Dzwonić 54-42 od 2-ej do 5-ej Ipolskiej. Po ukończeniu świ 

- POKOJE razem lub oddzielnie . 
motnemu lub małżeństwu do odnaję 
cia. Mieszkanie elegancko urządzone 

telefon. Zgłaszać sic 
cia. 
wszelkie wygody 
tel. 56-02 

POMOCNIK 
przyjmi 

techniczno • 
posadę. 12 

Dentystyka". 

STENOTYPISTKA. pisząca bardzo bl 
gle na Underwoodzle potrzebna ha k 
ka godzin tygodniowo w południe lu 
wieczorami. Reflektuje się jedynie n 
rutynowaną siłę. Zgłoszenia listown 
eto administracji pod „Rutynowana s, 
la . Nieuwzględnione pozostaną hc 
odpowiedzi. 

Choroby kobiece|' 
i dróg moczo 

wych. 
Przyjmuje od" 
3—7 po poł. 

WYNAJĘCIA pokój umeblowany 
bne wejście, centrum, front. Oferty 
ikrepiijący". 

Lekarz- Dentysfa 

8. Markus-
l i l i i 

PiotrKowsKa51 
tel. 21-23. 

r:_j- • _ . « • _ 

DO WYNAJĘCIA wprost od gospoda
rza zaraz jeden pokój i pokój z ku
chnią. Szpitalna 16, Widzew. 29 

I Rozmaśt* 

- POKOI pojedynczych do wynajęcia 
Nowe Chojny, ul. Aleksandrowska 11 

ZENIA „Tancerka" 
nia poste - restante 

Wiadomość u gospodarza. j ;PODDĘOIE. Uczeń klasy ósmej udzh 
jla lekcyj. Wiadomość, willa p. Pfelrii 

BUCHALTER pod 

PENSJONAT Ireny Dawidowiczowe j 
poleca słoneczne pokoje. Kuchnia wy
kwintna na maśle. Bendzellu — Smu i Ł , 
larnia, St. Zakowice (dojazd dogodny) księgi, zestawia" bilanse 
informacje 49-50, lub Juljusza 37 u i>.'glości. Nauka 30 le 
riuTiarowej. jPrzejazd 40. m. 18. 

DO WYNAJĘCIA 2 

tkowicc prowadź 
odrabia zalc 

pokoje umeb towa -POŹYCZE SO0 do' ' " - ' ' 1 ' " 



8: 

Doktór 

i K l i n g e r 
' iby weneryczne, skórne 1 włosów 

ANDRZEJA 2. T E L . 32-28. 
lżenie lampa kwarcową, analizy 
r| I wydzielin. Przyjmuje codziennie 
18—12 i od 4—8 w. w niedziele 1 
feta od 10 do 12. Oddzielna poczę
cia dla pań. 

^ — 2 w Lecznicy (P iot rkowska 62) 

LECZNICA 
|karzy specfaistćw przy Górnym 

Rynka 
itrKowsKa 294, tel. 22-89 

!v przystanku t ramwajów pabja-
pkich czynna od 10 rano do 7 wlecz, 

niedziele ( święta do 2 po pol. 
Iv'szvstkle specjalności I dentystyka. 
Jąplele świetlne, lampa kwarcowa, 
^ektryzacja. Roentgen, szczepienia, 

fillzy (moczu, kału. k rw i . plwocin, 
Izielln Itd.) operacje, opatrunki, 

w izy ty na miasto. 
Porada 4 zł. 

ida dentysfyci-
| weneroloalcina 

skórnych, wenerycznych t 

3 ZŁOTE 

il 
, C E G I E L N I A f l A 2 9 

(Gabinet w e n e r o l o g i c z n y 

D - r a S. K A N T O R A 
dla leczenia cborób skórnych 

[wenerycznych i moczoptciowych 

KAPELUSZE 
DAMSKIE 

najnowszych fasonów 
w wielkim wyborze 

poleca 

M A G A Z Y N M Ó D 
9 Z A W A D Z K A Q 

wejście p.bramę 

S K L E P 
t wystawą oraz 2 pokoje do wynajęcia 
przy ul, Zamenhoffa 6. Wiadomość: 
Zachodnia'66. Lewin. 

i inne, suknie trikotinowe i i p. 
przyjmuje do reperacj i , 

u l . 6 - g o S i e r p n i a 7 6 , I I I piętro 
Tanio, bo w prywatnem mieszkaniu. 

LeKarzy-specjalistów 

Zawadzka 1. 
Czynna od 8 rano do 9 wieczór. 

Od 11—12 i 2—3 przyjmuje lekarz-kobieta 
W niedziele i święta od 9—2 pp. 

Leczenie chorób: 
W e n e r y c z n y c h , m o c z o p t c i o w y c h 

I s k ó r n y c h . 
Badanie krwi i wydzielin na eyfilis i trypcr 
Konsultacje z neurologiem i urologiem 

Gabinet światto-leczniczy 
Kosmetyka lekarska. 

Oddzielna poczekalnia dla kobiet 

Porada 3 złote. 
T Y S I Ą C E chorych na katar żołądka, 
wzdęcie, kurcze, bóle, niestrawność, 
brak apetytu, ogólne osłabienie etc. 
odzyskało zdrowie, używając ziółka, 
sławnego na cały świat Doktora Die
tla, profesora Uniwersytetu Jagielloń
skiego. Żądajcie bezpłatnej • broszury 
pouczające'. Adres: Liszki, apteka. 

L V I I 1929 

Teatr Świeriny 

C A S I M O 
Dzii wspaniała premiera! 

Gnech 
Intji 

Dramat pewnego małżeństwa 

Wedlua noweli 

A H A 
Z W E I G A 

Rzecz dzieje się w Cannes, Nervi i w San 
Sebastjan. 

UDZIAŁ BIORĄ: 

E l o a B r i m k 
najwdzięczniejsze zjawisko filmu angielskiego 

B r u n o K a s t n e r , 
V i v i a n G i b s o n 

i inni. 

Początek o godz. 4.30 po południu. 
Orkiestra pod dyrekcją p. L. KANTORA. 

B m p o n n i i n B Ł i r a p H i « R B 

s i Ogłoszenia Futbsa to ir 
JBĵ BH o który oprzeć się może najbardziej zachwiana firm*; !5S9B n i e u P a ( * n > e "'gdy, skoro tylko się zwróci o ra^ę 

WIWWBI reklamową do 

Akwizycii 
f u c 

« h Piofrkowtka 

oałoszeft 
H S a 
$0,fel*2f-56 

• mm 

Wyprzedai 
Niebywała okazja ii 

1500 
par BUCIKÓW DAMSKICH jj 
najnowszych fasonów, naj lepszej J [ 
skóry w cenie złotych 4 0 I 5 0 para !! 

STELZHER, WEBER i Ma || 
ul. Piotrkowska 141. j j 

Fabryka. Jutowa w Częstochowie poszukuje 
2 wykwalif ikowanego I samodzielnego 

i kierownika { 
I technicznego tkalni 1 

Tylko poważne oferty, poparte pierwszorzc- H 
| dneml referenciami, kierować należy do Tow. 

IReki . Miedz, j . r. Rudolf Mosse. Warszawa, S 
Marszałkowska 124. pod „ W P F . 129". 

Artystycznej roboty SYPIALNIE 
STOŁOWE najtaniej sprzedaje 

A . K a r k u t Piotrkowska M 
w oficynie. 

Gabinety KosmetyKi beHasHiel 
O - r a M A R J I L E W I N S O N O W e J 

C e g l e l n t ą n a 6 , f r o n t I p „ t e l e f o n 4 3 - 6 3 

Parowa maszyna 
70 P. F. typ angielski, używana w do- 2 
brym stanie, zdatna do uruchomienia ^ 

okazyjnie do sprzedania | 
Oferty sub R. B. 32. f*| 

BIURALISTKA 
wykwali f ikowana, ze znajomością gruntowną 
buchalterji podwójnej, poszukiwana na zastęp
stwo podczas miesięcy lipiec — październik. — 
Utrzymanie posady na stale nie Jest wykluczo
ne. — Zgłoszenia pod „F. W . S." do administra
cji „Republiki". 

P o s z u k u j e s i ę 
2 d o 3 p o k o i 

z kuchnią z wszelkimi wygodami. 
Oferty pod „S. A. P." do administracji Republiki. 

isssssssssssssss 

Przemysłowiec z Rui 
który w bieżącym tygodniu przybywa do Łodzi 

P O S Z U K U J E D O K U P N A 
używaną raumaszyne do czesania i filcowania, 
skręoalnlę (Zwirnmaszynę) oraz warsztaty tkac
kie dla wyrób, baweln. 

Ofer ty : p. Portier, Grand Hotel . 
O O O C X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X X » 

. .>m««T»C««ISSI 
Redakcja I Administracja. Piotrkowska 49. Godziny przyjęć Redakcji 6—7 po pol. Telefon Administracji 22-14. 

^ ze wszystkimi dodatkami wynosi ar Łodzi zł. 5.60 
:nunierata za odnoszenie do domu 40 gr„ z przesyłką pocz-
i w ą j a ^ j Republiki" tową w kraju zł. 6.50. zagranicą z). 10. ,,Express' 

^Republika" wraz z odnoszeniem 9.00 złotych 

Telefony Redakcji: 27-24, 36-43, 36-4i. 
QqBos*enia: Z W Y C Z A J N E : 10 gr. za wiersz mil imetrowy (na stronie 10-szpalt.) 

W T E K Ś C I E : 40 gr. za * i e r s z milimetrowy na stronie 4-szpalt.) 
NEKROLOOI: 30 gr. za wiersz mil. (na str. 4-szp.). Zaręcz, i zaślub, po tskśde 10 zt.. 

miejsce zastrzeżone specjalnr dopłata. Zamluscowe o 50 proc . zagraniczne o 100 proc. drożc 
Za termjjfowy druk ogłoszeń administracja nie odpowiada Ogłoszenia specjalne o 50 PRO 

drożej; Jfobne 12 groszy. — Najmniejsze zł. 1,20. poszuk. pracy 10 groszy. 

W drukarni „Republiki" sp. z ojrr. odp. Piotrkowska 49 i 64 


